
Stanowisko rządu Rzeszy'
wobec insymiacyj prez. R®osevełta

Charków w rękach niemieckich

w cj A m eryk i, an i sp o rz ąd z o n y  przez  

Rząd R zeszy d o k u m en t o ro z w iąz a ­

n iu  re lig ii w 4w iecie .' W  obydw óch  

za tem  w y p ad k ach  m uszą  w  gre 

w chodzić  fa łsze rs tw a  n a jb a rd z ie j 

o rd y n a rn e j  I n a jb a rd z ie j  n iezręcz­

nej, n a tu ry .

9) T w ie rd zen ia  o  zdobyciu  Am e­

ry k i P o łu d n io w e j p rzez  N iem cy I o  

o su n ięc iu  re lig ii t  k o śc io łów , o ra z  

z a s tą p ie n ie  Ich  kościo łem  n a ro d o w o - 

soicytrfW ycznym, s ą  ta k  p o zb aw io ­

ne  Odrowego ro z są d k u  1 ab su rd a ln e , 

i e  R ząd R zeszy u w a la  za  zbyteczne, 

za jm o w ać  słę  n im i.

K w ate ra  G łów na F iib re ra . 1 l is to -1  
p a d a  p ad a  R ząd  Rzeszy p o d a je  do  
w iad o m o ści n a s tęp u jąc e  u rzęd o w e  
•gksszcn le : I. P rezy d en t S tanów  Zje 
d n o ezo n y eh  A m eryki P ó łn o c n e j w y­
g łosił w m ow ie  sw o je j z 28 p a źd z ie r­
n ik a  n a s tę p u ją c e  tw ie rd zen ia :

1) R ząd S tan ó w  Z jed noczonych  
p o siad a  ta jn ą  m apę, k tó rą  sp o rz ą ­
dz ił w N iem czech Rząd R zeszy. C ho 
dzl tu o m apę  Ś ro d k o w ej I  P o łu d ­
n io w e j A m eryk i, tak  ja k  je  chce  
W ódz N iem iec n a  n o w o  zorgao tzo r 
w«ć, czy n iąc  z 14 n a  te j  przestrzen i! 
z n a jd u jąc y ch  s ię  k ra jó w  pięć 
p ań stw  pod leg łych  1 zam ie rz a jąc  w 
ten  sp o só b  p o d d ać  sw o je j w ładzy  ! 
re ty  k o n ty n en t p o lu d n lew o -am ery - j

U . P re z y d en t S tan ó w  Z jednoczo­
n y ch  A m eryki P ó łn o cn e j o św lad  
e r / l  w sw o je j m ow ie  z 28 p aźd z ie r­
n ik a , i e  n iem ieck ie  s iły  m o rsk ie  
zaa tak o w a ły  4 w rześn ia  jeden , a  17 
p a źd z ie rn ik a  d ru g i a m e ry k ań sk i 
k o n tr  to rp ed o w iec . R ząd am ery k ań sk i 

oyl sk ło n n y  u n ik ać  s trza łó w . Ale 
s trz e la n in a  ro zp o częta  ałę  1 h is to r ia  
u sta liła , k to  o d d a l p ierw szy  strza ł. 
A m eryka  m i a ł a  zaa ta k o w a n ą .

W ' rzeczy w is W i d  no podstaw ie  

m eldunków  kom endantów  u lem ie*  

ZUMU1___

ple fest prow®
t ó a m i a  B t e w e c z e s n e i  w # # w

P ie rw sze  oddzia ły  n iem ieck ie  w k ra c z a ją  d o  C h ark o w a  n a jw iększego  
m ia s ta  p rzem ysłow ego  w zag łęb iu  D onieckim .

Z  K w a t ę i j  G łów nej F iih re ­
ra, dnia 4  listopada.

N aczelne Jtow ództwo Si| 
Zb ro jnych  poda je :

N a  półw ysp ie K rym sk im  od­
działy n iem ieckie i  rum uńskie 
kontynuują pościg  za  n ieprzy­
jacielem . L ok a ln y  opór rozb i­
tych  jednostek n iep rzy jac ie l­
skich zosta ł złam any. N a  w y ­
brzeżu M orza  C zarnego za jęto  
m iasto portow e Teodozja .

Dwie wspierane przez czołgi 
p róby przełam ania się w ięk­
szych  sil n ieprzy jacielsk ich  z 
P etersbu rga  zosta ły udarem ­
nione z  ciężkim i, k rw aw ym i 
stratam i dJa przeciwnika, 
przed tym  nim  dotarły  one do 
linii niem ieckich.

Lo tn ic tw o  koiMfyiraowajo a ta  
k i na sta tk i sow ieckie na w o

A M S T E R D A M .2.X I. (P D ), sztabu generalnego został mia- 
Jak donosi angielska służba nowany generał Szaposznikow. 
prasowa, zastępcą dowódcy Szaposznikow odgrywał już 
„frontu zachodniego’* generała pewną rolę w  armii earskiej 
Żukowa i szefem sowieckiego podczas wojny światowej.

Zs5 irzefen€ samoloty
B E R U K , (PT);. Z kó ł w o jskow ych  ży ł glę n a ty c h m ia s t I m u sia ł lądo- 

d o n o ssą : S ilna  n iem ieck a  o b ro n a  w ać w  p o b liżu  n iem ieck ie j b a te r ii

e c s łm  iła  1 lis to p a d a  n ad  K anałem  p rzy b rzeżn e j. S am o lo ty  b ry ty jsk ie  

2 b ry ty jsk ie  bom bow ce. Z an im  Bry- p ró b o w ały  k ilk a k ro tn ie  a ta k o w a ć  

iy jczycy  zb liży li s ię  do  w ybrzeża j n iem ieck i k o n w ó j .a  M orzu !’ó l 

sp o tk a li s ię  z nW zcaacym  ogniem  j nocnym . Ogień n iem iec k ie j o b ro n y  

a r:y  . n T e m l c e k . c j  m a ry n a rk i. i  zm usił B ry ty jczy k ó w  d n  zaw rócen ia . czas
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P r i e ź y c ^ a  k o m u n  sft^  
w  ż w . t t ł i i a  . owy e s  • wt C z ło w ie k  z „M.P.RJ*

XXXV.

P * v n « ;o  <kr* p rzy p ro w ad zo n o  
4m nasze j celi jeszcze jednego  b y le . 
go a u s tr ia ck ieg o  jeń ca  w ojennego . 
N azyw a! aię Franciszek. B a lzer i p o . 
chodzi! z W iedn ia . P rzez  d ług . czas 
by ł za tru d n io n y  w ten in g rad zk u n  
■ rzędzie d la  „M ięd zy n aro d o w ej P o - 
srocy  R o b o tn ik o m ” (M eż -ra b -p o m ). 
K ierow nikam i M. P. R. byli n ie­
m ieck i k o m u n is ty czn y  p o se ł do  
R eichstagu  W illi M Bnzenberg o raz  
ita lsk i k o m u n is ta  M issiano. M iinzen . 
b e rg  by ł k iero w n ik iem  „M. P. R.“ 
4 ta  śro d k o w ej, p o łu d n io w ej i za. 
•fcodniej E u ro p y . S iedzibą jego był 
B erlin . M issiano k ie ro w ał c en tra lą  
w M oskwie.

„M iędzynarodow a Pom óc R o b o t- 
a t to m "  p rzep ro w ad zała  na całym  
św iecie, a  zw łaszcza w N iem czech, 
•sczeigólnie w la tach  1921— 1823, na 
w ie lką  sk a lę  zo rg an izo w an ą  zb ió r­
ką u b rań , śro d k ó w  ty w n o śc o w y c h  
I p ien iężnych . L iczne d a ry  m ia ły  
•łwżyć, jak  k ierow nic tw o  IVM. P. R." 
• ta le  p o d k re śla ło , d o  n ieś  en ia  wy­
d a tn e j pom ocy  s tra sz n ie  g ło d u jące j 
Iwdnośol Zw iązku Sow ieckiego. Acz­
ko lw iek  n a ró d  n iem ieck i w tatach  
B ezpośrednio  po  w o jn ie  św iatow ej 
K utjdow ał się sam  w w ielk ie j nędzy 
• r a z  m ia ł n ies ły ch an e  tru d n o śc i m a . 
te ria ln e  a d z iesią tk i tysięcy  n iem iec 
kich  ro d z in  ro b o tn iczy ch  o raz  m a­
łych  ren tie ró w  od d a w n a  ni* n a ja ­
dały  się  d o  sy ta , to  w łaśn ie  w śró d  
n a jb ied n ie jszy ch  w arstw  n a ro d u  
n iem ieck iego  ro b ran o  se tk i w ego- 
a ó w  u b ra ń  I śro d k ó w  żyw nościo­
w ych, jak  rów n ież  znaczne  sum y 
pien iężne, by  w ten  sp osób  okazać 
so lid a rn o ść  z g ło d u jący m i w R osji. 
W sk azy w an o  n ieu s ta n n ie  w w yda­
w anych  tłu s ty m  d ru k iem  odezrwach, 
p o d p isan y ch  przez  zn an y ch  w ów czas 
p a rla m e n ta rz y stó w , n aukow ców , p i­
sa rzy  itp . n a  to . że zeb ran e  n a  ca ­
ły m  św ieci* p ien iąd ze  b ęd ą  uży te  
w y łączn ie  n a  k u p n o  śro d k ó w  żyw ­
nośc iow ych , lek a rs tw  1 u b ra ń  d ta  
g ło d u jący ch  w  Z w iązku  Sow ieckim

B alzer o p o w iad a ł m i, żc p rze ­
w ażn a  część  b a rd zo  p o w ażn y ch  sum  
•o s ta ła  w rzeczyw istości w y k o rzy ­
s ta n a  n ie  n a  k u p n o  śro d k ó w  źyw - 
■ościow ych, lecz bez n a jm n ie jszy ch  
eereg ieli o d d a n a  d o  dysp o zy c ji a p a ­
ra tu  p ro p ag an d o w eg o  k o m .n te rn u , 
w zględn ie  ró ż n y ch  jego  sekcy j. W iel 
k ą  część  zeb ran y ch  ś ro d k ó w  żyw no­
ściow ych  w y d an o  „ w sp an ia ło m y śl- 
mie“  ze w zględów  ag itacy jn y ch  n a  
w sp arc ie  w łasn y ch  g ło d u ją c y c h  
sw o len n ik ó w  p a r ty jn y c h  w  B erlin ie, 
H am b u rg u  o ra z  lan y c h  w ielk ich  
m ia s ta ch , z  k rz y w d ą  d la  g ło d u ją ­
cy ch  w  R osji, by  w  ten  sp o só b  trzy ­
m ać  ich  za  buzię. D a ro w an e  u b ra ­
n ia  so rto w an o . B ard z ie j w artościow e 
p rz ed m io ty  sp rzed aw an o  na ry n k a ch  
w ie lk ich  m iast, w ięc w  L en in g ra ­
dz ie . M bskw ie i ty m , k tó rzy  daw ali 
n a jw ięce j. Po m ięd zy  c ie rp ią c ą  nę­
d zę  lu d n o ść  ro z d an o  u b ra n ia  i obu­
w ie, k tó reg o  się  n ie  d a ło  sprzedać . 
Jak  ró w n ież  n iezn aczn e  ilości środ ­
k ó w  żyw nośc iow ych , n a tu ra ln ie  s 
ły m , in  „ d a ry "  s tra y m y w aji ty lk o  
d ,  k tó rzy  a ty tu łu  sw y ch  p rzek o ­
n a *  i  po  chodzen i*  spo łecznego  zali- 
as*B taę  w edług po jęć  sow ieck ich  
dta . pa Aitww wid w órezego ełem em to"

W p ł y w y  p o d a t k o w e  

w  G e n * G o b e r n i i
K R A K Ó W .  (P D ) .  W p ły w y  

p o d a t k o w e  n e t t o  w  Generalnej 
G u h e r a a  w c i ą g u  pierwsrych 
n e ś c m  m ie s i ę c y  bieżącego ro­
k u  obrachunkowego w yn iosły 
258 m iton ów  złotych, przewyż- 
t a a j ą c  w  t e n  sposób w p ływ y 
podatkowe netto za cały rok 
1940*41 (253 m iliony złotych ). 
W p ł y w y  podatkow e brutto w y  
noszą w  pierw szym  półroczu 
roku obrachunkowego 1941'42 
—  310 mdij. złotych, wówczas 
g d y  podatki brutto w r. 1940*41 
przyn iosły 391 m iij. złotych. 
W zros t noda+ków przv~nisuje 
* ię  z w :< ik s7 o n e r« H  w r ł v w n w i  
t nodatkii obrotow ego  oraz
o.-ł u p o s a z e ó .

Ja k  m ów ił B alzer, w iększość  p r a ­
co w n ik ó w  „M ięd zy n aro d o w ej P o ­
m ocy  R o h o tn k o m "  za jm o w ała  się  
u j-o w ia n ie m  n a  w ła sn ą  ręk ę  p o ­
p ła tn e g o  h a n d lu  tym i d a ram i.

W ie lu  z nich  n a leża ło  do  tych  
nęd zn y ch  k re a tu r , k tó re  że ro w a ły  
n a  nędzy  d aw nych  m aję tn y ch  ro* 
d ż in . „L iszeńooro" ty m  n ie  było 
w olno p rzy jm o w ać  ż ad n e j p racy  
i d la teg o  też n ie  p rz y d z ie la n o  im  
żadnych  śro d k ó w  żyw nościow ych , 
bytłf więc zm u szen i p o s ia d an e  je sz ­
cze p rzed m io ty  w arto śc io w e  w ym ię 
u lać  na u licach  i ry n k a ch  na ś ro d ­
ki ży w n o śc io w e  o ra z  p o trze b n e  
części u b ra n ia . W id z ia ło  soę na  ry n  
kach  kob iety  i m ężczyzn, n a le żą ­
cych d o  d aw n y ch  na jw y ższy ch  
w ars tw  sp o łeczn y ch  k tó rzy  g łodu  
I nędzy p ró bow ał! zdobyć p o trze b ­
n e  środk i do  ż y d a  d la  siebie, r o ­
dz in y , sp rz ed a jąc  o s ta tn ie  p rzed m io ­
ty w artościow e. Jeszoze w 1924— 25 
w idziałem  w śró d  -nich n ie je d n o  m a t­
czysko, z d e jm u ją ce  z szyi ze  łzam i 
w  oczach , d rżący m i pa lcam i, sw ój 
o s ta tn i k le jn o t, zw ykły  k rzy ży k  z ło ­

ty , b y  go w y m ien ić  za  k a w a ł chleba 
luib c ie p łą  część  u b ra n ia  d la  g ło d ­
nych  I m arz n ąc y c h  dzieci.

S y tu a c ję  ły ch  łu d z i w y k o rzy sty ­
w ali w sp osób  h a n ie b n y  w łaśn ie  ci 
k ie ru ją c y  fu n k c jo n a riu sz e  „M. P . 
R.‘‘. S p rzed aw an o  w ięc w ie lk ie  Ilo ś­
ci o trzy m an y c h  d a ró w  za b iżu te rię , 
k tó rą  m ogli ła tw o  sp ien ięży ć  za  
g ra n ic ą . W obec  tego, że k o rz y s ta li 
w tedy  z w iększych  p rzy w ile jó w  n iż  
d y p lo m ac i z ag ran iczn i, w yw ozili 
p odczas licznych  sw oich „p o d ró ży  
słu ż b o w y c h "  za g ra n ic ę  p e łn e  wa- 
Hzy b iżu te rii, w y d a rte j  w b ru d n y  
sposób  g ło d u ją c e j lu dnośc i w R osji.

Ze szczególnym  ro zg o ry czen iem  
o p o w ia d a ł B alzer o  dw óoh k ie ro w ­
n ik ac h  ży dach , ja k im ś  R euterze  
i d r .  B ergm an ie, k tó rzy  ja k o  d o brzy  
p rz y ja c ie le  za łożycie la  „M. P. R.“ , 
WtMego M unzenbcrga, pczeszm uglo- 
w ali w ielk ie  ilo ści n a b y te j w sp o ­
sób  z ło d z ie jsk i b iżu te rii. N ap ełn ia li 
k o sz to w n o śc iam i p ra w ie  po  sam e 
b rzeg i duże, p rz ez n ac zo n e  do eks­
p o r tu  k a w io ru  5 kg  puszk i b lasza ­

n e , •  n a  to  k ład li c ie n k ą  w ars tw ę  
k a w io ru . T ak ie  „p u sz k i"  z k aw lo  
rem  to w a rzy sz y ły  Im  p o d czas w szy 
stk lch  p o d ró ży  z M oskw y z a  g ra ­
nicę .

Sow ieccy  u rz ęd n icy  celn i kp ili 
często  z łap czy w y ch  n a  k a w io r  n ie ­
m ieck ich  tow arzy szy , n ie  p rzeczu ­
wają*!, że  w  rzeczyw istości w  pusz-' 
k ach  n ie  znajdow ał, s ię  k aw io r, lecz 
d ro g o cen n e  b ry lan ty , p e r ły  i d rog ie  
K am ienie n a ro d u  ro sy jsk ieg o .

Część p ien iędzy , z eb ra n y ch  za  
g ra n ic ą  d la  g ło d u jący ch , w y k o rzy ­
s ty w a ło  k ie ro w n ic tw o  „M. P . R .‘‘ 
na  naibycie w łasn y ch  g o sp o d arczy ch  
kom cesyj. I ta k  „M. P. R." p o s ia d a ­
ła  w  pob liżu  Kacza n ia  w ie lk i m a ją ­
tek  ro ln y  m ający  p o n a d  100.000 
m orgów , roz leg łe  la sy  I k ilk a  d u ­
żych dom ów  h a n d lo w y ch  i k in  w 
M oskw ie, L en in g rad z ie , C h ark o w ie. 
K ijow ie  o ra z  in nych  m ia s ta ch , 
wł isiność ta  zw o ln io n a  od  p o d a t­
ków , d aw ała  duże  d o chody , i pozw ą 
la ła  kierowniiafcwii na  p łacen ie  d u ­
żych p o b o ró w  w w a lu c ie  zag ra n ic z ­

n e j  k ie ru jąc y m  p ra co w n ik o m , p ro ­
w ad zący m  lu k su so w e  życie.

B a lze r w  1925 p o  p ra w ie  c z te ro ­
le tn ie j p ra cy  w y s tą p ił z „M. P . R. ‘, 
a lbow iem  n ie  m ógł —  ja k  pow ia  
d a ł —  d łu że j p a trz eć  n a  to , jak  ty- 

i * iące n iem ieck ich  ch ło p ó w  nad  wuj 
| ia ń s k lc h  g inęło  z g łodu, po d czas 

gdy zeb ran e  d la  n ich  za g ran icą  
p ien ią d ze  w o rd y n a rn y  sposób  
m a rn o tra w io n o . B ył n iezw y k le  roz- 

J go ry czo n y , że bezecn e  to  postępo- 
| w an le , o k tó ry m  d o b rz e  w iedziały  

k ie ru ją c e  sfe ry  sow ieck ie , po  p ro s tu  
tu szo w an o .

C zęsto  b y ł św iadk iem , ja k  M issia­
n o  i M unzenberg  u rząd za li w M osk­
w ie  I L en in g rad z ie  p ija ty k i,  za  k tó ­
re  p łaco n o  o g ro m n e  sum y. M iałem  
ta k ż e  w iad om ości, że szereg  ele- I 
g ancko  u b ra n y c h  fu n k c jo n a r iu sz y  
,«M. P. R .” za  je j  p ien ią d ze  w to- j 
w a rzy s tw le  w y k w in tn ie  u b ra n y ch  
p rzy jac ió łek  o d w ied za ł za g ra n ic ą  
d ro g ie  n o c n e  lokal*  ro z ry w k o w e . 
T ym czasem  n a  z eb ra n ia c h  lu d o ­
w ych  „M. P . R.‘‘ z ja w ia li się  w szys­
cy  w p o rw an y m , zn oszonym  u b ra ­

n iu  ro b o tn iczy m , by  ła tw o w ie rn y m  
p ro le ta r iu sz o m  d u rzy ć  głoWy, |e  
na leżą  do Ich sfery .

Po w y stąp ien iu  z „M. P. R .“ p r a ­
co w ał B alzer p rzez  k ilk a  la t  w u rzą  
d ach  k o m in te rn u  jak o  tłum acz. 
P rzew ażn ie  tow arzy szy  i z ag ra n ic z ­
n ym  d e legac jom . N ieostrożn ie  przy  
ją ł  w 1923 obyw ate ls tw o  sow ieckie , 
i m u sia ł ślepo w y k o n y w ać  to , eo 
m u jego  p rze ło żen i po lecali.

Pew nego  d n ia  za  a resz to w a n o  go 
pod  z a rzu tem  p ro w a d ze n ia  ro z ­
m ów, szkod liw ych  d la  In teresó w  
Z w ą a itu  Sow ieckiego, z cz ło n k am i 
n iem ieck ie j d e le g a c i  n iu c z jd e l"  
sk le j, k tó re j  to w arzy szy ł jak o  tłu ­
m acz, Je d e n  z  tych  n a u cz y c ie li ogiti 
s ił  d ru k iem  opia p o d ró ży  i p o d a ł 
pew n e  szoeegóły. " o  k tó ry ch  m ógł 
w iedzieć  tylko* od B alzera , k tó rego  
n a  te j p o d staw ie  o sk a rżo n o  o z d ra ­
dę p ań stw a  i szpiegostw o.

W  c d i  n aszej hy l k ró tk o . W y ro k  
by ł su row y . Z osta ł sk azan y  n a  k a rą  
śm ierci, k tó rą  zam ien io n o  ne d z ie ­
sięć la t ro b ó t p rzy m u so w y ch .

Zasłużona kara za popełnione zbridnie
8 $ c 2 L C x & B * s e  ż s ę d B m w  r u m u r k s k i e ł *

Na całym  te ry to riu m , od  za to k i 
F iń sk ie j s i  d o  M orza C zarnego , 
k tó re  to  te ry to r iu m  bolszew icy s to p  
n lo w o  począw szy od jas ień  i 1939 r, 
zajm owali!, by li żydzi w szędzie Ich 
p o m o cn ik am i, d o s ta rc z a ją c  n iez li­
czo n e j ilości o f ia r  k a to m  S ta lin a . Po  
uw o ln ien iu  B esasab li I z a jęc iu  po ­
ło żo n y ch  na w sch ó d  te re n ó w  z as to ­
so w an o  w s to su n k u  d o  ty ch  żydów , 
k tó rzy  n ie  zd ąży li u c iec , o d p o w ied ­
n ie  śro d k i.

P izew iK inlczący zw iązk u  gm in 
żyd o w sk ich  w  R um unii F ild e rm a n  
zw ró cił s ię  lis to w n ie  d o  m arsza łk a
A ntonescu  z  p ro tes to m  p rzec iw ko  
z am y k an iu  żydów  n a d  B oh lem  w 
g h e tto . M arszalek  A a tonescu  udzie­
lił m u odpow iedzi w y ch o d zące j d a ­
lek o  p o za  ra m y  o m aw ian eg o  wy­
p ad k u , gdyż k w e stia  la  a k tu a ln a  
je s t * t  w szy stk ich  k ra ja c h  uw ohw o 
ny ch  od  bo lszew ików .

Na w stęp ie  m arsz . A ntonesou o d ­
m aw ia  F lłd e rm ą o o w i w szelk iego 
p ra w a  z w rac a n ia  s ię  ze  sk a rg am i na  
n ie h u m a n ita rn e  p o stęp o w an ie  w 
s to su n k u  d o  żydów , po n iew aż  ży­
d z i b e sa ra b se y  z a s lu iy ji  w  z u p e ł­
n o śc i n a  tra k to w a n ie , jak ieg o  d o ­
z n a ją . ż y d z i choą sw oim  zw y cza jem  j 
s ta ć  się  * o sk a rżo n y c h  o sk arży c ie -1  
laro i, lecz p rz em ilc za ją  w szystk ie  
po d ło śc i ja k ic h  się  d o p u śc ili w Be- 
s&rabli i na  te re n ac h  z a ję ty c h  przes- 
boJszew fków .

„Jeszcze  p rzed ty m  n tm  *»ę u k a ­
zały  w o jsk a  so w ieck ie , p isze  A nto­
nesou, żydzi, k tó ry c h  p a n  ta k  b ro ­
ni, p lu li o* n aszych  pficerów , zry- 
M ]i tm n a ra m ie n n ik i, rw ali n a  n ich  
m un d u ry , w szędzie  gdzie  ty tk o  
m ogli dopuszcza li się  m o rd ers tw  
a a  n aszy ch  żo łn ie rzach .

O  sum ! ło trzy  sp o ty k a li p rz y ch o ­
dzące  w ojska sow ieck ie  z kw ia tam i

w y b u ch am i rad o śc i. p o s ia n a  my

fo to g ra fie  i dow ody .
P o d czas o k u p a c ji  B olszew ickiej, 

d  w łaśni# »  k tó ry ch  się  p a n  ta b 
troszczy , w ydaw ali p o rząd n y ch  Ro 
■budów , o d d aw ali *ch w ręce  t  r  
an u ils tycz nych op raw có w , p o w o d u ­
jąc  ból t  Żałobę w ielu ro d z to  ru" 
m aóskfoh . C odzienn ie  z lochów  Ki- 
łsy n io w a  w ydobyw ane są  now e 
z m a sa k ro w a n e  zw łoki św iadczące  
a  ty m  w ja k i sposób  o dw dzięczano  
*tę tym  ludziom , k tó rzy  do tych  
bestii w tadzkom  eto łe w y ciąga .! 
p rze*  taż d w ad zieśc ia  p rz y ja c le ’* * *  
‘-łań**.

M arszałek  A n to n e sa i w sk az u je  
am to. że żydol w szędzie w sp ó łp ra ­
cow ali z w o jsk am i sow ieck im i, *e 
a a  w et w y ro stk i żydow sk ie  m iały  
pe łne  B ieszenie m zto rta to w  wybu 
-now ych  O m ów ił aa*  top u le  w szyst­
k ie  zb ro d n i*  d o k o n a n e  prze* *y- 
dów  w s to su n k u  do ludności *łw l«r 
ite a jąc . że były to  czyny  n ies ły ch a­
n e j n ien aw iśc i p rzeć  w ko -to rodow i 
rum erósk lerau . Na zakończ-anie

w sp o m n ia ł m arsza łe k  o łem , te  
w zięci d o  niew oli p rz sz  b o lszew i­
ków  w  re jo n ie  M orza Azowsi lego 
o fice ro w i*  i żo łn ie rze  ru m u ń scy , 
zosta li w n a js tra sz n ie jsz y  tp o s ib  
z m a sa k ro w a n i p rzez  bo lszew ick ich  
k o m isa rzy  żydów , oo s tw ie rd z iły  
n a s tę p u ją c e  w o jsk a  ru m u ó ak ie . 
Z b ro d n ie  te  p o z b aw ia ją  żydów  ja ­
kiegokolw iek. bąd ź  p ra w a  do  u sk a r  !
źan ła  t lę  n a  s to so w an e  w obec nieb  
śro d k i. I

L ist m arsza łk a  A ntonescu  tra f ia  
w  sed n o  sp raw y . W szędzie  gdzfe 
żydzi t ą  ■ w ładzy  i w y w ie ra ją  
mpłjrwy, u w a ża ją  t lę  za  u p ra w n io ­
n y ch  d o  w»ze#kfej p rzem o cy  w sito- 
sunśui do  in n y ch  n a ro d o w o śc i, gdy 
się  jed n a k  tra k tu je  żydów  ta k  jak  
p a  to  z a s łu g u ją , w ów czas w szczy­
n a ją  k rz y k  n a  cały  św iat.

N ależy p rzy p o m n ieć , że żydizl w  
Prjm mnll p o tra f il i  w sp ra w ie  sw ego 
„u sa m o d z ie ln ien ia  s ię ‘‘ p o ru szy ć

n ieb o  I  ziem ię, eo d o p ro w ad z iło  do 
zup ełn eg o  o p a n o w an ia  przez n ich  
R um unii o ra*  do  bezprzytetednego 
o b ra b o w an ia  ta r o t  ludności.

D zisia j jed n a k  n ie  chodzi ty lk o  
o żydów  w R u m u n ii, tocz o dzik  to,

| p ro w ad zo n e  p rzez  żydów , szczocie

I1 d o  w o jn y  na całym  A wiecie, k tó re ­
go p lonem  je s t  w ła śn ie  o b ecn a  woj-

a. Jeżeli o b ecn ie  sy tu a c ja  Śydów
• n iek tó ry ch  p a ń stw ach  ułoży ła  się  

len  sp o só b  i e  żydzi zootaM wy-

Wahania na światowych rynkach towarowych
w o kte .w  od 23—30 pe£tlz:tro4ia

B ER LIN , jiPD). Na m ięd zy n aro d o ­

w ych  ry n k a c h  su ro w có w  d a je  się 

w yczuw ać p rz ek o n a n ie  źe  S tan y  Eje 

dnoczom e w chodzą  w o k re s  rea liza ­

cji sw oich  gospoda  rezo -im p eria lis ty - 

czuych  p lanów . S tany  Z jed n o czo n e  

d ą ż ą  d o  p rz e jęć ,a  ry n k ó w  e k sp o rto ­

w ych W ie lk ie j B ry tan ii o raz  d o  kon 

tro li nad  tym i ry n k a m i su row ców , 

k tó re  z n a jd u ją  Mę jeszcze w ręk ach  

b ry ty jsk ich . M ają one nadzieję , że 

w zw iązku  z ro zsze rzo n y m  obecnie  

p o ten c ja łem  w y tw órczym , uda Im 
się w te n  sposób  zapobiec n ieu n ik ­

n io n em u  k ryzysow i go sp o d arczem u  

po w o jn ie . Ju ż  o b ecn ie  A m eryka 

w yznacza lic h w ia rsk ie  oeny na to ­

w ary  e k sp o rto w an e  d o  k ra jó w  ib ero - 

am ery k ań sk ich . I tak  e k sp o rte rzy

am e ry k ań scy  ż ą d a ją  ISO d o la ró w  za­

to n ę  b lach y  s ta lo w ej w ów cza* gdy 

ceaia o f ic ja ln a  w ynosi 72 d o la ry  
P rzy  b lasze  p o b ie lan e j c en y  żąd an e  

są  c z te ro k ro tn ie  w yższe o d  n o rm al­

nych . P o za  tym  n a  ry n k a c h  su ro w ­

ców , o  ile  m oże  być m o w a o sw o­

bod n y m  k sz ta łto w an iu  e ię  cen , to 

p an o w ała  ra cz e j ten d e n c ja  zn iżk o ­

wa.

M etale: Je ś li chodzi o m eta le  ko­

lo row e to  zw yżka p ro d u k c ji n ie  d o ­

trzy m u je  k ro k u  zw yżce z ap o trzeb o ­

w ania, co. w k o n sek w en c ji p o c iąga  

in g eren cję  p a ń s tw a  i w k o n sek w en ­

c ji przydiziały m eta li n a  p o trzeb y  

p ro d u k c ji cy w iln e j s ą  n iew y sta rcza ­

jące.

Zboże: N a m ięd zy n aro d o w y ch  ryn

k ach  zbożow ych  w  o s ta tn im  ty g o d ­

n iu  sp raw ozdaw czym  ożyw ien ie  sła­

be. M ożliw ości e k sp o rto w e  b a rd zo  

m ałe. P o za  m ały m i o b ro tam i z P o r  

tu g a łią  i I r lan d ią , n ie  zan o to w an o  

żadny-cb g o dnych  u w ag i t ra n sa k c ji  

ek sp ortow ych .

B aw ełna. C eny b aw ełn y  u legły  w 

o s ta tn im  tygodnAi n iezn aczn y m  w a­

han io m . O bro ty  m a n u fa k tu rą  m im o 

p rzew id y w ań  spad ły  o s ta tn io  < 
to  zn aczn ie . P a ń stw o w e  zap asy  

b aw ełn y  w  A m eryce w ynosiły  30.IX.

b. r .  #.33 m ilionów  b a li  w o b ec  6j>6 

m ilj. hafi w k o ń cu  ubiegłego m ie­

siąca . D ruga  ocen a  in d y jsk ie j p o ­

w ierzchni u p ra w n e j m ów i o 19.24 

m iU ouów  ak ró w  w obec 18,65 m ilj. 

a k ró w  w ro k u  ubiegłym .

x m i € s n

w  t r M € Ę f i K i « B >  a n t g i e S s S t i m
MADRYT, {PDJ. W  a rty k u le  

w ełępnym  pod ty tu łe m  „D ro g a  An­
g lii"  ( tw ie rd z a  g aze ta  „Inform aeT o 
ni**-, te  n iem a  ż ad n e j w ątp liw ości. 
ie  p rzyszłość  A ngin  p rzed staw ia  się  
w b a rd zo  e w r n jc h  b a rw ae h , I żs 
C h u rch ill pad a  o E u rą  sy tu a c ji ,  k tó ­
r ą  sam  stw o rzy ł.

G azeta  m a d ry c k a  p o d k re ś la , ż e  
p ra sa  b ry ty jsk a  z o s ta tn ic h  d n !  m ó 
w ł •  k ry zy sie  rząd o w y m  w Anglii, 
I d o d a je , te  k ry zy s ten  sde je s t  nl- 
czyro Innym , Jak  n a jo czy w is tszy m  
w y razem  g łębokiego , w ew nętrznego

kry zy su , ja k i  w s trz ą sa  n a ro d em  
b ry ty jsk im , s  k tó reg o  p rzyczyn  n a  
leży szu k ać  w p rzeb ieg u  w o jn y . N a­
ró d  ang ie lsk i z u -Jd u je  s ię  pod w ra ­
żen iem , i e  a n g ie lsb a  pom oc d la  So­
w ietów  b y ła  ea łk o w łe le  bezskutccz- 

! a a .  L o tn ie! w o  an g ie lsk ie  zap rz es ta ­

ło sw o je j „N on-S top-O fensyw y r*e 
ko m o  ■ p o w o d u  o t r s p r c y j 'j ą c y r h  
w aru n k ó w  a tm o sfe ry czn y ch . B ry ty j­
sk a  H ola w o jen n a  sp o czy w a  w  sw o ­
ich  p o rtac h , a  a rm ia  n u d z i słę  nu 
e ta p ac h . N a to m ias t w ie le  d y sk u tu ­
je  s ię  w  e leg an ck ich  k lu b ac h , K oó-

u r o i i i f / i i i c r w / i
Z  p o w o d u  t r u d n o ś c i  n a t u r y  t e c h n i c z n e j  z w r a c a m y  

s i e  z  p r o ś b a  d o  n a s z y c h  S z a n o w n y c h  K l i e n t ó w ,  ż e b y  

ofłcFzen i na dz?eń następny byty nadawane 
do godz. 10 min. 30 rano.

cząe, u w aża  .Jnfonnaetones" za 
rzecz możliwą, że Anglia orzeżyje 

jeszcze lak  zw an y  „rw|d f ro n tu  lu ­
dowego".

SZTOKHOLM , ,  (PD ). J a k  d o n o si 
„D ag en s Ny lic te r” z L o n d y n u , w y ­
n u rz en ia  lib e ra ln eg o  cz ło n k a  Izby 
n iższej, E d g a ra  G r-n v lllc . o  tym , że 
zm ian y  w gab in ec ie  b ry ty jsk im  _ 
.b e z p o ś re d n io  m a ją  n as tąp ić" , s ta ­
ły s ię  ź ró d łem  now ych  pogłosek  o 
p rzek sz ta łcen iu  rz ą d u  w Anglii. G ran  
v llle  m ia ł o św iadczyć , że  zm iany  
m a ją  d o tk n ą ć  lo rd a  H a ltfa za . jak  

! ró w n ie ż  m in is te rs tw o  z ao p a trz e n ia  
i  m in is te rs tw o  sp ra w  zag ran iczn y ch , j 
„ W in ch e s te r  G u a rd ian "  d o n o s i po ­
n ad to , i e  GhurclUB ro zw aża  w te j  
ch w ili sp ra w ę  n o m in a c ji sp e c ja ln e ­
go m in is tra  p ro d u k c ji w o jen n e j, co- 
by  ozn  icza ło , i e  p re m ie r  rezy g n u je  
ze sw ego zasad n iczeg o  sta n o w isk a . :

łączen i i u su n ięc i re  spoteczeństw *^ 
w ów czas gdy pod czas ub iegłe j «raj- 
u y  p a so ż y to w ali aa  krw law tący*# 
o rg an izm ie  n a ro d ó w , u n ik a ją c  jak - 
n a js ta ru n n le j styozjiośeł ze służbą 
z b ro n ią  i s ta ra ją c  się jed n o cześn ie  
w yw lnrać  t  u m acn iać  sw ój w pływ 
na sp ra w y  po lity czn e , t«  s to so w an e  
obecn ie  d o  nńch m etody są  w łaści­
wie tySko ak tem  k a rz ą c e j sp raw led  
KwośdL k tó ra  ich  w reszcie dosięgła.

31 sty c zn ia  1939 r .  po w ted efsl 
W ódz N iem iec:

„O Ile by się  m ięd zy n aro d o w ej
f in a n s je rz e  ży dow sk ie j uda io  w E u ­
ro p ie  I poza n ią  p ch n ąć  n a ro d y  ra z  
jeszcze d o  w o jn y  św ia to w ej, wów­
czas sk u tk iem  le j w o jny  będzie  n ie 
zbo Isz ©w Iz owa wie całego św ia ta  z 
jed n o czesn y m  zw ycięstw em  iydow* 
stw a, lecz zn iszczen ie  żydow sk ie j 
ra sy  w  E u ro p ie ” , ■ P rzep o w ied n ia  
W o d za  Niemiec, sp e łn ia  się  obecnie. 
N a łh an  K a u fn w n .—  k tó reg o  b liska 
zaży łość  x p rezy d en tem  Roosevel- 
tem  je s t o g ó ln ie  zn an a  po w ied zia ł 
k iedyś szczerze , że  życzeniem  ży* 
d ow stw a całego Św iata jes t w ytę­
p ien ie  n a ro d u  n iem ieck iego . O bec­
n ie  og łasza  dztom itk  jrg e n ty ń sk l 
„ s ta n r ta r t” an o n im o w y  a r ty k u ł  po ­
cho d zący  b e zw ą tp ien la  ze źródeł 
żydow skich  rz u ca ją c y  św ia tło  na  
n ian ię  n iszczycie lską, k Jó ra  o p a n o ­
wała żydów  po tam te j s tro n ie  
oceanu  I ja k o  p rz y k ła d  podaje , i e  
pew ien  „ m ęd rzec” z B ueonos Aires 
żąd a  m . In. ahy  po zw ycięstw ie  
w p ro w ad zo n o  w N iem czech p rzy ­
m usow ą re g u lac ję  u ro d z in , ze wzgię 
du n a  to , że d la  bezp ieczeństw a E u ­
ro p y  m ożna zn ieść  is tn ien ie  n a jw y ­
żej 10 m'X’ron<Vw Niem ców .

7-ydostwo ju ż  czyn i p rzy g o to ­
w an ia  do fizycznego  zn iszozen ia  na  
ro d u  n iem ieck iego , k tó ry  tych  p a ­
soży tów  w yrzucił poza n aw ias .
Chce ono  z z im n ą  k rw ią  r /n a łć  m i­
lio n y  łudzi! na  pew ną śm ierć  by 
z a sp o k o ić  zem eto sw o ją  ! by kosz­
tem  śm iero l I zn iszczen ia  dużych  
I m ałych  p ań stw  osiągnąć  sw ój cel 
   o d d a ' w szystk ich  w ręce bo lsze­
w ick ich  ka tów .

L ecz ty m  razem  p z ń .c z y to  się 
żydostw o kom ple tn ie . W ełk! na ró d  
p rzec iw staw ił się  tym  z .kusorn. 
p rzy łączy ły  się- doń  -nne n a ro d y . 
Jeszcze podczas trw ającyo ii w alk 
sp o tk a ła  łu d ę  z a s b iż o n , k a ra  za 
p o p e łn io n e  z b ro d n ie . — n a rzęd z ia  
zaś jego przy . pom ocy  k tó ry ch  
ch cia ł o siąg n ąć  zw ycięstw o zostały
złamane.

H isto ria  s tra c iła b y  sw ój sens, 
gdyby ten  p rze ło m  w hkdoell św ia­
ta, n ie  zw oln ił n a ro d ó w  z ja rz m a  
p o d  k tó rem  p rzez  ty le  cz su c ie r­

piały-

(Skrót a r ty k u łu  zam ieszczonego  
w .Volld.schor B e o b ac b te r"  N r 300).



Odcięte na Krymie wojska sowieckie
s i r « v z « v # v e  n o  z o g # o c f ę

IJak było u nas za rzą­
dów boiszew.c^tcb

BERLIN , 2.11 (PO ), Do k o m u n ik a tu  , 
S ił Z b ro jn y ch  o trz y m u je  UNII n a  j 
s tę p u ją ce  u zu p ełn ien ie : W n ie n s ta n -1  
ly m  pościgu za eofająeyroT ®ię na 
K ry m ie  b o lszew ik am i w o jsk a  nie­
m ieck ie  d o ta rły  n a  sze ro k im  f ro n ­
cie  do  pó łn o cn y ch  o d g a łęz ień  g6r 
J a i la .  T u  z n a jd u je  sdę ja k o  p ierw  
•ze  w iększe tn iae to  pó łw yspu  Sym ­
fe ro p o l. k tó ry  zo sta ł za ję ty . M iasto 
Ło je s t  c e n tra lą  s iec i k o le jo w ej T 
d ro g o w ej n a  K rym ie. P ro w ad z i s tąd  
k o le j ż e lazn a  n a  po łudniow y z a ­
ch ó d  do p o r tu  w ojennego  Sew asto­
p o la , a  n a  półnoe p rzez  D żankol. 
gdz ie  s ię  rozg a łęz ia  d o  C h e rso n ia ,1 
C h ..rkow a i K ercza, a  więc n a  pół­
nocny zachód , pó łn o cn y  w schód 1 na  
w schód.

P o n ad to  n a  25 km . n a  p ó łnoe  o d  
S y m fero p o la  is tn ie je  o d g a łę z ie n ie .
ko le jow e  w kierunku zachodnim  do  

p o r ta  E a p a to r la . Sieć d ró g  ro zg ałę ­

z ia  s ię  s  S y m fero p o la  w e w szyst- go  n a  pó łw ysp ie . P o b ity m  bolszew t- 
Idcb k ie ru n k a c h  półw yspu . j k o m  p o z o sta je  poza  o p o re m  w  gó-

Z ajęc ie  zatem  S y m fero p o la  o  z n a - 1 ra eh  J a łta , jed y n a  d ro g a  u c ' c z k ł , 
cza w zięcie k lu cza  k o m u n ik a c y jn e -1 p rzez  C zarn e  M orze, lecz  s ło i  ln  n a

-OO O-

Obciążeń a podatkowe w Anglii
M A D R Y D . (PD ). „O d 1 li­

stopada płaci przeciętny An­
glik od każdego funta docho" 
du 10 szylingów podatku", pi­
sze londyński korespondent ga 
zety „ Y A “ , Asia, w związku z 
ogromnym wzrostem ciężarów 
podatkowych w Anglii. Po­
nadto każdy zarobiony funt, 
przedstawia faktycznie tylko 
połowę wartości, bowiem bez' 
pośrednie podatki stanowią 
tylko część tych pieniędzy, 
które państwo wyciąga z kie­
szeni Brytyjczykom. W szyst­

kie napoje, wyroby tytoniowe, 
zapałki i bilety kinowe i teat" 
ralne oraz bilety tramwajowe 
kryją w sobie podatki bezpo­
średnie. Butelka whisky kosz­
tuje 18 szylingów, z tego 15  
szylingów otrzymuje kasa pań 
stwowa. Ubranie, trzewiki, 
perfumy, meble, klejnoty, 
sprzęty kuchenne, krótko mó' 
wiąc, wszystko, wyłączając ki­
chanie i noszenie brody, ob­
ciążone jest podatkami w wy" 
sokości 10 plus 33 procent,

p rzeszk o d z ie  lo tn ic tw o  n iem ieek ie . 
R ów nież o b sa d z en ie  Z ag łęb ia  D o­
n ieck iego  p rz ez  n iem ieck ie  1 ‘w łos­
k ie  w o jsk a  p o s tę p u je  n a p rzó d . Z a ję ­
to  d a lsze  m ia s ta  p rzem ysłow e. L o t 
nTctwo p rzeszk ad za ło  o d tra n s p o r to ­
w a n iu  w o jsk  so w ieck ich , b o m b a rd u ­
ją c  l in ie  ko lejow e, w io d ące  n a  K au 
kaz  I k u  d o ln em u  b iegow i W ołgi.

W  w alce  z  b ry ty jsk ą  żeg lugą  za  
o p a trz e n ia  za to p iły  n iem ieck ie  ło ­
d z ie  podw odne, ćcigaeze 1 n iem iec ­
k ie  lo tn ic tw o  w p a źd z ie rn ik u  441.300 
to n  to n aż u  h an d low ego . Je ś li d o  te ­
go do liczy  s ię  w ysoką  liczbę 25 s ta t ­
ków  h a n d lo w y ch , k tó re  u szk odzono  
b om bam i, I  je ś li zw aży się , że  trzeb a  

liczyć s ię  z  zu p e łn ą  s t r a tą  p ew n ej 
częśei tego  to n aż u , to  s ta je  s ię  pew ­

n e , że  b ry ty jsk a  żeg luga z ao p a trz e n ia  

d o z n a ła  znow u n ie  d a jąceg o  się  ju ż  

n a p ra w ić  o s łab ien ia .

Z Archiwum Czerwonego Terroru
i i s t & a m  i  d o l e k tra s& l& ń m tu jsa cB w

Celem zbadania okrucieństw, Znaczna część wywiezio- j sób z dokładnymi uwagami, 
1 zbrodni bolszewickich popeł- nych przeszła poprzednio przez« dotyczącymi wieku, zawodu i 
nionych w zajętych przez aich! cele więzienia G PU . Dopiero powodu wywiezienia. Kartote- 
krajach potrzeba me dni, lub po miesiącach w trakcie wy- Ka objęła już 7.000 osób spo­
rni esięcy, lecz lat. Tak np. róż­
ne instytucje na terenie byłego 
wolnego państwa litewskiego 
zajmują się już o d  d ł u ż s z e g o  
czasu badaniem znalezionego 
materiału celem wytworzenia' kach 
sobie pełnego obrazu spusto­
szeń, jakich dokonały żydow- 

, sko-bolszewickie h o r d y  w cza-

wożenia zetknęli się oni zno', śród 30.000 wywiezionych, 
wu ze światem zewnętrznym. Z  kartoteki tej można wybrać 
Pewne światło na to, jak ich interesujące szczegóły co do 
traktowano, rzucają znalezione wieku i zawodu wywiezio- 
notatki, pozostawione na skraw nych. Nie szczędzono ani star- 

papieru przez depor-1 ców, ani nieletnich dzieci. W  
towanych z Szawel. Każ- wielu wypadkach zabrano na' 
dy z  wywiezionych mógł wet obłożnie chorych. Pierw- 
wprawdzie tylko jedno zdanie sze miejsce wśród 30.000 wys­

sie swego pobytu w b. Litwie, napisać, ale jest ono głosem! wiezionych zajmują chłopi.
Dotychczas jednak zdołano 
wyjaśnić zaledwie jedną dzie­
siątą popełnionych przez bol­
szewików okrucieństw.

jeśli chodzi o Kowno to wlpis. 
tamt. muzeum otwarto oddział 
czerwonego terroru, gdzie ze­
brano i wystawiono materiał 
ilustracyjny i dokumenty, od­
noszące się do okresu bolsze­
wickiego ucisku. Codziennie

praw dziw ej rozpaczy. Wśród! Jak dotychczas, w kartotece 
tyeh zdań czytam y takie, jak : figuruje 1000 chłopów, 800 

„Umieramy z pragnienia — 'urzędników, 800 uczniów, 600 
brak w od y  i pow ietrza". P od - j nauczycieli, 500 nieletnich dzie

T a k  ciasno nas natłoczono 
do wagonu kole jow ego, że za' 
ledw ie m ożem y się poruszyć**. 
Podpis.

„ W  nocy nawet nie można 
myśleć o spoczynku. W a g o n

n a d c h o d z ą  nowe dokum enty i ’ jest zamknięty, okna zabite 
tak, że o d d z i a ł  c z e r w o n e g o  ter- j gw oździam i. W  kątach leżą 
roru coraz bardziej rozszerza trupy, naokoło płaczą dzieci i

b ietv“się.
Jednocześnie Czerwony 

Krzyż stara się zbadać i usta­
lić los wielu ofiar terroru. Poza 
tym Czerwony Krzyż wyświad 
cza pewne usługi jako organi­
zacja pomocy i opieki nad licz­
nymi pozostałymi dziećmi 
i wdowami. Specjalny oddział 
Czerwonego Krryża zajmuie 
się badaniem znalezionych lis­
tów, doniesień i notatek po­
chodzących od osób wywie­
zionych. Na podstawie wiado­
mości, dostarczonych przez 
zbiegłych z obozów jeńców, 
oraz na podstawie tainych 
listów ustalono drogę, którą 
musieli odbyć jadąc w niezna­
ne tysiące w y w ie z i o n y c h -  N a ­
pisy na ścianach cel więzien­
nych, pozostawione strzępki 
papierów z notatkami w obo­
zach jeńców dostarcz vłv bar­
dzo duzo cennych ttar*' h. W  
ten sposób można prawie bez 
omyłki ustalić drogę, jaką 
wygnańcy musieli odbyć do 
Mińska i jeszcze dalej. Dzi- 
*iaj wiadomo jest dokładnie, 
dokąd odstawiono wywiezio­
nych z Kowna, Wilna. Szawel 
łub MariampoU. Nawet co do 
ostatniego miejsca pohvtn jzy­
skano ważne wiadomości. Nie­
stety do dnia dzisiejszego nie 
wiadomo, czy wywiezieni tyją 
jeszcze, ery też nie...

W iad om o  tyfko, że znajdo­
wali się oni w  bardzo ciężkich 
warunkach i iako „wielcy prze 
stępcy" ciasno stłoczeni w 
wozach tow arow ych  pod nad­
zw yczaj surową straża, od- 

bvw afi jrwą podróż dnGmi i ty­
godniam i, nie ntrrvrm” ąc nic 
der jedzenia lub do picia.

kob ie ty ". Podpis. 
C zerw on y K rzy ż

ci, 300 robotników, ponad 100 
oficerów , 46 lekarzy, 44 stu' 
dentów, 47 adwokatów , 18 in­
żynierów , 18 dyplom owanych
roln ików , 13 aptekarzy, 19
sióstr m iłosierdzia, 18 dzienni­
karzy i 5 akuszerek. Kartko ' 
wą ew idencję w yw iezionych  
prow adzi się dalej. U derza 
fakt, że wśród wyw iezionych

Eosiadających akademickie w y  
sstałcenie nie ma prawie zu-

kartotekę i w ciągnął d ó  n ie j ! pełnie żydów  
wszystkich w yw iezionych  o - ‘ G rom adzenie dokumentów.

N a to  p y tan ie  będ z ie  się  s ta ra ł  d a ć  
od p ow iedź  w y cze rp u jącą  i su m ien n ą  
p rzy sz ły  h is to ry k .

Nie będzie m ógł w sk rzesić  s  g ro ­
b u  n a s , św iad k ó w  m in io n e j p rz e .  
szłości. Jed y n y m i św iad k am i pozo­
s ta n ą  ty lk o  a k ta ,  trze b io n e  przez 
ta jn y c h  bo lszew ików , k tó ry ch  n ie  
u d a  się  żad n e j w ładzy  w y tro p ić  ł 
zn iszczyć  d o  szczętu , w obec ich  u .  
m iejętniości U kryw ania  sw ego p ra w ­
dziw ego  oblicza.

Na n a s , k tó rzy śm y  n a jw ię ce j p rze­
c ie rp ie li z a  cza só w  bo lszew ick ich  i 
w o ln i je s te śm y  od  p lam y  w sp ó łrzą ­
dzen ia  z n iszczycielam i cyw ilizac ji 
zach o d n ie j i c h rze śc jań s tw a , leży 
obow iązek  m o ra ln y  d a lsze j w alk i z 

bo lszew izm em  przez chociażby  ze­
b ra n ie  m ateriałów -, d a ją cy c h  w ierny 
ob raz  s to su n k ó w , p a n u ją cy c h  pod  
rząd em  bolszew ick im .

P o m .m o  n ieu n ik n io n eg o  końca 
rząd ó w  bo lszew ick ich  w M oskwie, 
z a raza  bo lszew icka p rz en ik n ę ła  w 
w iększym  lub  m n ie jszym  s to p n iu  
p rzy  pom ocy  k o m in te rn u  i z ło ta  d a

ry zo w ać  d o k ład n ie  system  b o lsze . 
w iek i i życie pod rz ąd a m i cze rw o . 

n y ch  kom isarzy , żydów  i n ie iy d ó w . 
j A u to r teg o  a r ty k u łu  chce zebrać  
ja k  n a jb a rd z ie j  au te n ty cz n y  m a te ­
r ia ! d o  p ra c y  p o d  ty tu łe m : J a k
c z ł o w i e k  ż y ł  w c z a s a c h  
b  o l-s z e  w i c  k i c  h?

P ra c a  ta , żeby o d p o w ia d a ła  swe­
m u  zad a n iu  {chodzi o  z eb ran ie  jak  
n a jb a rd z ie j  p ew nych  m ate ria łó w  
ź ród łow ych) m oże być  t y t k o  
z b i o r o w ą ,  p rz y  w spó łudzia le  
w s z y s t k i c h  w a r s t w  t u <Ł- 

i n o ś c i .  P o d a w a n e  in fo rm a c je  w tn - 
jne  b y ć  p o d p isa n e  im ieniem  i nazw i­
skiem  z  po d an iem  dok ład n eg o  a d re ­
su a u to ra  w iadom ości i jego p e r- 

; o n a lió w  (narodow ości, w yznania , 
w ieku  i za jęc ia).

P rzy  pom ocy  tych . co się  odezw ą 
'n a  m ó j a rty k u ł, p rz y s tęp u ję  d o  p ra ­
cy, celem  u sta len  a ja k  żyli p o d  
rządam i bolszew ickim i w W iln ie  i  
na W ileńszczyźnie: t)  ro b o tn ik  m ie j. 
sk i, 2) b ezrobo tny . 3) w łośc ian in  i 
ro b o tn ik  w iejsk i, 4) in te ligen t, czło -

w szystk ich  k ra jó w  na  c a łe j kuli w iek w olnych  zaw odów  i u rzędn ik , 
z iem sk iej. 5) k u p iec  i sk le p ik a rz . 6) w łaściciel

Posiew  n a u k i żyda M ark sa , R o- k a m ie ń  cy S m ałego dom ku, 7) m lo - 
s ja n in a  o k rw i półm ongol& kiej U ija -  dzież szkół różnego ty p u  i w  jak i
n o w a-L en in a  i zm oskw iczonego Gru­
z ina S ta lina , już  d a je  p ra w ie  w szę-

p o sób  ją  d e m o ra ł zow ano.
P o trzeb n y  rów nież  m a te ria ł d o ty -

. . . .  dzie  ow oce, z n a jd u ją c  d la  sieb ie  po - czący : 8) sp ra w  sa n ita rn y ch  i po - 
odnoszących S ię  dô  C ie r n is te j  g ru n t  W szędzie  z n a jd u ją  się m ocy lek a rsk ie j, 9) sp raw  op iek i

ludzie  jeszcze o tu m an ien i, m a lk o n - • spo łecznej, 10) s to su n k u  bo iszew i- 
tenc i, p o d a tn i n a  k om unę. J ó w  do  sp raw  k u ltu ry , te a tru , nm -

N aw et bez d a lsze j p ielęgnac ji ^zyki, m uzeów , un w ersy te tu , k się ­
że s tro n y  M oskw y k ąk o l, p o sian y  g r ń  etc,, 11) o „ tw órczośc i bolsze- 
s z a te ń sk ą  rę k ą  w rogów  cyw ilizac ji .-wiekie-j", b u d o w n ic tw ie  e tc . 12) Na- 
zach o d n ie j, tu  i ow dzie  ju ż  w zesied l j ;>y też  uw zględn ić  jak ie  zad an ie  
i d u żo  trzeb a  p racy , aby  to  z ie lsko  s  pełniały zw iązki zaw odow e za cza-

Lsów bolszew ick ich , s ta ją c  się  ele­
m en tem  u c isk u  ro b o tn ik a  przez 
w p ro w ad zejiie  now ego  n iew oln ic­
tw a.
i N ależy zeb rać  też m ate ria ł, d o ty - 

je s t  p rzyczynić  s ię  w m ia rę  n aszych  'czący  NKW D, te r ro ru  i w ięzień bal-

drogi tych nieszczęśliwych lu­
dzi. połączone jest z wielkimi 
trudnościami, mimo, że różne 

organizacje i Czerwony Krzyż, 
które wysłały za zezwoleniem 
władz niemieckich ekspedycje 
do Mińska i  innych miejsco­
wości, przez które w iod ła  d ro - jWyTWag

ga wygnania, znajdowały ^ e  i N aszym  obow iązk iem , ja k o  tycn , 
strony niemieckiej  ̂ nie tylko k tó rzy  z w ielu  p rzyczyn  n e m ogli 
bardzo duże poparcie, ale rów u data łu  w pochodzie  k rzyżo-
nież daleko idącą pomoc, . w ym  przeciw ko R osji bolszew ickie i, 

Jak już podawano, bawiła
niedawno w  K ow n ie  komisja 
niemiecka, składająca się z 
profesora uniwersytetu wroc­
ławskiego But z a  i profesora 
uniwersytetu w  D orpacie Ro- 
>ks‘ a, k tórzy  badali m etody 
G P U . W y n ik i tych badań do­
starczą praw dziw ego pod  
względem  naukowym  materia­
łu o popełnianych na ludijości 
okrucieństwach. R zu t oka na 
zebrane już i skontrolowane 
d ow od y  rzeczowe pozwala już 
w  tej chw ili na stw ierdzenie, 
że rozchodzi się tu o  m etody 
tortur, n iew iele ustępujące 
średniow iecznej inkw izycji.
(W edług „ W iłn ae r  Zeitung** Nr. 17).

sił, aby w p ro p ag an d z ie  a n ty b o lsz t-  
w ick ie j na dziś i w zeb ran iu  m ate ­
r ia łó w  h isto ry czn y ch  d la  p rzyszłych  
h is to ry k ó w  n asze j epok i, sc h a ra k te -

0fei»zywa japoń- 
sta w Cfftnadi
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szewickich.
N i e c h  k a ż d y  d a  o d p o ­

w i e d ź  w z a k r e s i e  s w o i c h  
b e z p o ś r e d n i c h  c b s e r w a -  
c y j  i  p r z e ż y ć ,  a  ca ło ść  po tem  
się złoży po z su m o w an iu  i zesta­
w ien iu  w szystk ich  o d pow iedzi, ja k ie  
n a p ły n ą .

D la  pełnego  obrazu  i p o ró w n an ia
( P D ) .  O d - czasów  „p ań sk ich " , ;;b u rż u az y jn y ch "  

dział p rasow y  ̂ japońskich z r2ą ą a m } p seudo  „ ro b o tn iczo -w ło - 
w ojśk ekspedycyjnych  w  Chi- ic ia ń sk im i" , p ro szę  rów nież  każd e- 
nach Środkow ych  oznajmia, g 0  „  w ydobycie  * d aw n y ch  ra c h u n -  
że wojska japońskie rozpoczę łó * ,  d o m ow ych  a lbo  z pam ięci cen
ły  1 listopada nową o fensyw ę !na p rzed m io ty  p ierw sze j po*rzeby z 
przeciwko 85 armii Czungkin- Jo k re su  przedholszew ick-iego 
gu w  5 strefie wojennej w  p 
łudniowej prow incji Honan.

| V A ic »u  p< Ł c u in u a zc  w m a jc g u  z p 0(3 -

ęn w  5 strefie wojennej w  p o -  p a n o w an ia  bo lszew ików . Nale-

K t o  b ę d z i e  b r o n i ł  K a u k a z u
P o d czas sow tecJto-rosy jsk ieJ w o j­

n y  d o m o w ej w la ta c h  1919 I 1920 
angielsk ie  w o jsk a  jak o  przec iw nik  
bo lszew ików  wzięły o dzia ł w wal 
b ach  •  U k ra in ę  I K aukaz , D aw no 
j n i  wie J a ś  ta jem n icą , źe uczyniły  
to  *e w zględów  czysto  egoistycznych 
a  a le . Jak  o p o w iad an o , by p rzeszk o ­
d z ić  bolszew ikom  w d o jźc tu  do  w ła­
d zy . U czyńSy *• celem  rab ezp le  
ezen la  a ra b sk ie j I  to d y jsk te j s fe ry  
In teresów , k tó rą  o słan ia  K aukaz jak  
o c h ro n n a  bm rlera. O prócz lego  ch o ­
d z iło  •  w y m ian ę  zboża n k ra łó sk te g o  
n a  s re b rn ik i,  ja k  ró w n ie ż  ■ d o stan ie  
w ręce  n a f ly  k a u k a z k le f  A lbow iem  
n - f ta  by ła  w łych  la ta ch  — w tym  
sam ym  ezasU  to czy ła  t lę  g w a łc o n a

n aw ą  T u rc ją  «  n a f tę  nsossulską _  
w ielk im  u o w o o d k ry ty m  bogiem .

Może w sp o m n ien ie  tego p ierw sze­
go p o b y to  A nglików  na  te ry to riu m  
ro sy jsk im  sp o w o d o w ało  reze rw ę  So­
w ietów  w obec an g ie lsk ich  zam ia ­
rów  p o w tó rn eg o  w y stąp ien ia  po  le j 
s tro n ie  K aukazu . W każdym  raz ie  
K rem l d a ł rządow i ang ie lsk iem u  
n ied w uznaczn ie  d o  z ro zu m ien ia , —  
p rasie  a m e ry k ań sk ie j n lcb u rd zo  się  
to p o d o b a , — że s ię  sp rzec iw i p ró ­
bom  w ejćela b ry ty jsk ic h  w ojsk  na  
te ry to r iu m  sow ieck ie . „N ew  Y ork 
P o s t"  w u zu p ełn ien iu  do  tego  d o d a ­
je  z rezy g n acją , że sp rzec iw  leo  
u jem n ie  wpłynTe a a  angłełsko-so- 
w feckle p e r tra k ta c je , k tó re  m iał

!źy obliczyć ile  z d aw nych  zarobków  
|w y d a w a n o  n a  u trzy m an ie  rod z in y  
Z 2— 3 i w ięcej osób, o raz  ja k i by ł 
zaro b ek  i ile  w ydaw ano  za czasów  
bo lszęw ick  ch . A uten tyczny  m ate ­
r ia ł  żródow y da n a jlepszy  dow ód, 
ja k  za czasów  bolszew ick ich  p o g o r­
szyło się p o łożen ie  ludności.

W ac ław  G. S tudnick i, 
u l. T .lto  (M ostow a) 23—3. 

P. S, P ro szę  każdego, k to  ty lko  
trzeczy ta  ten  a rty k u ł, o niezw łoczne

 ______  ,  ,  ,  , . p rzy stąp ien ie  do  p ra cy  w m yśl mo-
B ER LIN , (PD J. J* k  d o w iad u je  .  ̂ ,

s i ,  DNB -  w czas ie  w y p ad a  d o  Pro *by  oraz  °  »kom um kow am e
tu n d r  n n d  M orzem  L odow atym . , s i? w *eJ sPraw ie  «  w 8 ° ^ * -

;n a e h  od  2— ł  codzienn ie .

neśe l, a  p rzed e  w szy stk im  w łasny  
egoizm .

{„D eutsche Zeitmng fen O stlan d " 
nr.89 ).

Oćtina o łąkany h

w alk a  •  F ra n e ją  I o rg a n iz u ją c ą  «lę ( p row adzić  w o s ta tn ic h  d n iac h  gene-

Jak rozpoznawane są typy okrętów
BERLIN. (PD). DNB o trzy m u je  

od rzeczoznaw ców  w yjaśn ien ie , w 
jak i * po.sób łodzie p o dw odne  ok reś­
la ją  w ielkość za to p io n y ch  okrę tów . 
W w y jaśn ien .u  m ów i się m iędzy in­
nym i: p rzy  s to so w an y ch  ś ro d k ach
p o m iaru  p raw d o p o d o b ień stw o  tra f ­
nego ok reślen ia  to n ażu  jest w iększe, 
an iżeli m ożliw ości p rzecen ien ia  go 
K om endan t lodzi p o d w o d n e j ro zp o ­
rządza  całym  szeregiem  środków , 
k tó re  p o zw ala ją  m u o k re ś lić  w ielkość 
o k rę tu  z d o k ład n o śc ią . Z c h w ilą  uk«_

pom iary , a  na-stępnie u s ta ła  się p rzy  że b y ć  p rz ep ro w ad zo n e  ró w n ież  w
pom ocy  o ta e rw a c y j jego d łu g o ść , 
ito łć  m asztów , ja k  zbu d o w an e  są  ko- 
“ iBT. liczbę o tw o ró w  ładunkow ych , 
po łożen ie  m asztów , w ielkość  n a d b u ­
dów ek, liczbę łodzi ra tu n k o w y ch  j tp. 
Często na  p o d staw ie  ty ch  szczegółów  
ro zp o zn a je  k o m en d a n t n a ty c h m ia st 
znany  m u już  typ .

Jeśli tak  n ie  je s l, k o m e n d a n t łodzi 
p o d a je  te le fo n iczn ie  sw o jem u  o flce ro  
wó d y ż u rn em u  {każdy azazegół, z po

rtrł W ayeU. Z d a je  się , Iż zag ad n ien ie  
K aukazu , o b e cn ie  sze ro k o  d y sk u to ­
w ane, będzie, J A  s tw ie rd za  p ra sa  
an g ie lsk a, sp ro w ad z o n e  d o  u s ta len ia , 
że  Sow iety  sa m e  będą  b ro n iły  K au­
kazu  t  zn a jd u jąc y ch  s ię  tam  źródeł 
n a fto w y ch , zaś Anglia p rzy g o tu je  
p e rso n e l p o trzeb n y  a a  ty łach , to  
znaczy  w bezp iecznym  Iran ie .

J a k b y  tam  a le  hy ło . Jedno  w yda­
je  Się p raw d o p o d o b n y m , że  w w ir.i n a tra f ił!  n iem ieccy ż o łn ie rze  w pew  
g an ię  się  Sow ietów  Jesl b a rd zo  Au- • nym  p a ro w ie  n a  re sz tk i b a ta lio n u  i
gRko.n n a  ręk ę , a lbow iem  b ęd ą  m ieli s o wicc*}oge, S trsszn e  p rz e jśc ia  ^ „  srtłń -H
jeszcze Jeden pow ód d o  zm niejszę- j  sy tu a c ja  w ja k ie j  b a ta lio n  s ię  z n a - ; ! Z«00V!B fJTZ®? f! -fO’-U W
n ia  pom ocy  d ia  Sow ietów . NTe na- < la /t 8pow od<»waty, i e  w ielu sp o śró d  
leży  p rzy ly m  je d n a k  zap o m in ać , źe  ; żo łn ie rzy  a t r  -elło zm ysły . O  łeb  1 
A nglia będzie d z ia łać  n aw et bez.' s tra szn y m  łosie  do w ied zian o  s ię  z 
zgody Sow ietów . Jeśli d o jd z ie  do  d z ien n ik a  sow ieck iego  k a p ita n a ,

zw łoki k tó reg o  odn a lez io n o  pod

śn ieg iem . sk ła d a  się  z częśc i P o lsk i, z a ję te j
W d z ie n n ik u  czy tam y  m . In . „20 J

d n i b ląk -m y  się  ł d a re m n ie  sz u k a ­
m y n aszych  oddzia łów . N ie m a  jed- 
uuk  żad n e j nad zie i o d n a le z ie n ia  leh.
bow iem  s trac iliśm y  w szelką e rie n -

, t f, o b sz a ru  fiń sk iego  w?az s K areliątac ie  m aszeru jem y  bez m ap y  I *»aJ * h
d u jem y  d ro g ę  p y ta jąc , p rze  czym  i i ^ o r e m  L»dogą. P odczas In nych
sta le  m usim y  się  m leć n a  Ł ączności, k a m p a n ij  w okres>e o d  refeu 1939.
żeby n ie  być w yśledzonym i p izez  k 'ó r e  łączn ie  trw a ły  I7fi dn i, w o jska
N iem ców . C lilopl p rz y jm u ją  n*s nTemTcckTe ob sad z iły  na  W schodzie.

Mę o k rę tó w  n a  p o d staw ie  z ao b se rw o . n iCch«ytnIe w zy w ając  n a s  s ta le :  pod- P ó łnocy , Z achodzie 1 P o łu d n io w o
w schodzie  1.2S7.000 feai- k w adr. Z
d an y ch  fyeh  w yn ik a , źe w w o jn ie

w niosku , że  w y m ag a ją  teg o  oko lłcz

nocy  * e a lą  d o k ład n o śc ią . W szyscy 

p e łn iący  n a  m o s tk u  służbę o trzy m u ją  

rozkaz, b y  u s ta la li  ty p y  zb liżających

— ooo-™

B E R LIN , (PD J. 1 lis to p ad a . Do 
31 p aźd z ie rn ik a  n iem ieck ie  s lly  
z b ro jn e  zajęły  w c iągu  141 dn i w a l­
ki ze Zw iązkiem  Sow ieckim  ob szar 
1,530.000 km . k w ad r. O bszar ten

praez Sow iety, L itw y. ?^>fwy, E sto ­
nii. B iałe j R usi, U kra iny  o ra z  z p ro ­
w incy j so w ieek ieh : Sm oleńsk . O rzeł 
K a lin in  (T w er), T u ła , P e te rsb u rg  1

w auych  szczegółów  i po  ty m  u k ład a  d a jc ie  s ię , idźc ie  «' 3 nlew ofc, 

się  z  togo w łaściw e rozpoznan ie . P o - T ra k tu ją  on i n  . ja k  ban  j t ó
p rzec iw ko  Z w iązkow i Sow leekiem u 
zdobyły  n iem ieck ie  siły  z b ro jn e  ra - 

gdy usłysze li z ,.m  i e  sw oim i sp rzy m ie rzeń cam i
o b sz a r  o 300.000 km  k w ad r, w ięk-

leccniom  p rz esz u k a n ia  w k a ia lo g u  t y ' p ro w a d zo n e j łodziam i p o d w o d n y , n a m  w ięcej n ie  j h w w aje, ja k  m a RZy n-^ w fn n y eh  k a m p a n iac h  o b e c ­
n e j w ojny .

, u 1 or&wie n ic  n ie  daw ali n am  do je  
w a in ą  ro lę  p rzy  ty ch  o szacow an iach  Chw ah! o n ,  ty ,k o  N tem eów .

o d g ry w a  d o św iad czen ie  ty ch  żo łn ie- K o , c h o ly  rezw iązaR ,

rzy, k tó rzy  w  czasie  2_ letn iej w o jn y  0  s u tc e sa c h  n iem ieck ich  w ojsk . Nie

żarna się o k rę tu , czyni tię  n a jp ie rw  pów  ok rę to w y ch . R ozpozj.aw anie  m.o_ i m i ta k  w iele zato p ili okrętów . sz e ro w a ć  a lb o  zg inąć".
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S K O D A  

E m eryka  K r.

W schód słóńca g . 7.04 

Z ach ó d  .  .  16.23

Z n iem ieck ich  sam o lo tó w  bo jow ych  sp a d a  n a  ziem ię zniszczenie. Na 
Zdjęciu część bo lszew ick ie j fab ry k i u zb ro jen ia , k tó ra  po d czas n iem iec­
kiego  a ta k u  lo tn iczego  z o s ta ła  całkow icie  zn iszczo n a  i sp a lo n a.

 o :o ---------

Maki lotnicze falami
na cGfc|<gc& się wojska sowieckie

B E R L IN , (PD ). Lotnictwo niemieckie silnymi oddzia­
łami i z bardza dobrym skutkiem brało udział w walkach na 
półwyspie Krymskim. W  czasie ataków pościgowych na co­
fające się koljumny zniszczono ponad 160 samochodów cię­
żarowych i ciężko uszkodzono wiele pojazdów rozmaitego ro­
dzaju. Ponado bombardowano ze skutkiem wiele portów na 
Morzu Czarnym. W  porcie Kercz, na wschodnim cyplu Kry­
mu trafiono bombami kruszącymi i zapalającymi pływający 
dok, a w urządzeniach portowych i halach składów wznie­
cono silne pożary bombami kraszącymi i zapalającymi.

B E R L IN , 1 listopada. (P D ). N a środkowym odcinku 
frontu wschodniego, znaczne siły niemieckiego lotnictwa za­
atakowały dnia 31 października główne linie kolejowe i ko­
munikacyjne na saerokich przestrzeniach. Zniszczono celny­
mi bombami 6 pociągów z transportami i zaopatrze­
niem oraz ciężko uszkodzono dalsze 24 pociągi. Wiele in­
nych pociągów zmuszono atakami z niskiego lotu i bombami 
do zatrzymania się.

Również wspomagając wojska lądowe, załogi niemiec­
kich samolotów walczyły znowu zwycięsko. Samoloty bojo­
we i nurkujące atakowały następującymi po sobie falami so­
wieckie stanowiska i kolumny i zniszczyły doszczętnie licz­
ny materiał wojenny, jedną baterię, 7 dział pojedynczych i 
ponad 170 pojazdów. Podczas tych działań zadano bolsze­
wikom ciężkie stratv w ludziach.

W alka
s e  sp a k n la c ta

Z a t r z y m a n o  w i e l u  

$ § > e f * u ! d f i t $ w

O rg an y  p ro w ad zące  w a lk ę  ze spe­

k u la c ją  zw ró ciły  sp e c ja ln ą  uw ag ę  n a  

o so b y  u d a ją c e  s ię  n a  p ro w in c ję , nąj-ć —  SPRZEDA Ż KA RTO FLI. B iu ra  
częśc ie j bez  p rz ep u s te k , ce lem  fiku- re jo n o w e  e k sp lo a ta c ji  d o m ó w  p u l ­

p o w an ia  a r ty k u łó w  p ierw sze j p o trze  

by. O soby  te  d o k o n y w a ły  zak u p ó w  

n i*  n a  u ż y tek  w łasn y , lecz d o s ta r ­

c za ły  z ak u p io n e  a r ty k u ły  do m iasta* 

i sp rz ed a w a ły  je  po  w ygórow anych  

cen ach .

P rz e p ro w ad z o n e  o b se rw acje  d o ­

p ro w a d z iły  do w y k ry c ia  p o ta jem n ie  

p ro w ad zo n y ch  sk lepów , w  k tó ry ch  

d o k o n y w an o  sp rzed aży  oraz p rzecho  

w yw ano  a r ty k u ły  spożyw cze  w nie­

zm iern ie  an ty h ig ien iczn y ch  w aru n -, 

k a c h . S p rzed ający  n ie je d n o k ro tn ie  

dopuszczaH  się fa łszo w an ia  żyw noś­

ci ze  szk o d ą  d la  spożyw ców . W  w y -j  

.n ik u  p rz e p ro w a d z o n e j akc ji, o raz  

o b se rw acji z a jaz d ó w  i osób p o d e j­

rzan y ch  n a  ro g a tk a ch  w osta tn ich ' 

d n iach  w  ręce  o rg an ó w  bezp ieczeń-

W i a d l & m & ś c a  z  a S a a im

to r  w  w y p a d k u  n ieo trzy m a n ia  w  ten 
m in ie  n ak azu , w in ien  sam  Zgłosić 
$ię d o  a d m in is tra to ra  i  upom nieć  
s ię  o w ystaw ien ie . W  rzeczyw istości 
zaś, jak  n a m  k o m u n ik u ją  czyteln icy , 
.ad m in is tra lo ra w le  w  w ielu  w ypad­
k ach  lek cew ażą  so b ie  term in o w e

■ NO W E RACJE MLEKA. Sprze* 

daź  m lek a  w n a jb liższy m  czasie bę* 

dzie  s ię  odbyw ała  ty lk o  d la  d z ied l 

d o  ła t  14, p rz y  czym  zo sta ły  w yzna* 

czone n a s tę p u ją c e  ra c je  m leka; dzie* 

ci d o  la t  2 —  1 I tr ., od  2 do  6 la t  —rt

s tąp iły  do  w y d a w a n ia  k a r t,  u p ra w ­
n ia ją cy c h  do  n a b y w a n ia  k a r to f li .  I , 
rr . , , . cześni e za  o k re s  k lik u  m iesięcy, po -K arty  s ą  w y d aw an e  n a  k a żd ą  o so - ^ f

w y staw ian ie  rach u n k ó w  i w  r e z u L ’3/4 Rr . i od  6 do  14 ł a t  —  1/2  H ąi 
tac ie  n a k az y  są  d o rę cz an e  jed n o - 1

w o d u jąc  zam ieszan ie  w budżecie  lo ­
k a to ró w .

S k o ro  w s to su n k u  do  lo k a to ró w

h ę  o d d z ie ln ie  i u p ra w n ia ją  d o  n ab y ­
c ia  ISO kg. k a r to f li  w sk ła d ac h  Ł ie- 
tu k łsa , lu b  b e zp o śre d n io  U ro ln ik ó w .
S p rz e d aż  k a r to f li  p rzez  ro ln ik a , d o -  j są  s ta w ia n e  tak  ostre  w y m ag an ia  i 
k o a a n a  n a  p o d staw ie  k a r ty  zostaje . stosuje się pewne represje, w ięc lo- 
za liczona  n a  pocze t obow iązkow ych  jk a to rz y  słusznie d o m a g a ją  się, aby 
d o sta w . R e stau ra c je  i ja d ło d a jn ie  j n a k az y  p ła tn icz e  b y ły  w ystaw ione
w inny  z ak o m u n ik o w ać  w b iu rze  r e  
jo n o w y m  sw ego o k rę g u  p rzec ię tn ą  
ilo ść  k o n su m e n tó w  i n a  p o d staw ie  
tego w y kazu  o trzy m u ją  k a r ty  u -
p ra w n ia ją c e  d o  n ab y c ia  100 klg. 
k a ro fli n a  osobę.

W łaśc ic ie le  d o m ó w  p ry w a tn y ch  
o raz  a d m in is tra to rzy  d o m ó w  z r a ­
c jo n a lizo w an y ch  w inn i k a r ty  n a  k a r  
to fle  d o sta rczy ć  sw ym  lo k a to ro m  do 
d n ia  10 l is to p ad a  b r. (p).

—  W  SPR A W IE OPŁA T ZA KO-

w ter; 11 in te, za  o k re s  jed n eg o  m ie ­
s ią ca  i d o rę cz an e  ró w n ie  term inow o. 
W ted y  m o żn a  s ta so w ać  re p re s je  i 
w ym agać  p u n k tu a ln o śc i. L o k a to r w  
żad n y m  w y p ad k u  n ie  m oże być  o d ­

po w ied zia ln y  z a  n ied b a lstw o  a d m i-  

jm istra ło ró w  i c h ao s  w k sięgach  b iu r 

re jo n o w y ch , (t)

—  SPRZEDAŻ OLEJU  I W ĘD ZO ­

NYCH RYBEK. W  b ieżącym  tygod­

n iu  w sk lep ach  re jo n o w y ch  zostan ie

stw a tra f i ło  38 p o d e jrz a n y c h  o wpra- ’ MORNE. N ie je d n o k ro tn ie  p o ru sz an a  p rz ep ro w a d z o n a  sp rzed aż  n a  odci-

w ian ie  sp ek u lac ji. P o  u k o ńczen iu  

d o c h o d zen ia  w stępnego  sp raw y  po ­

d e jrz an y c h  zosLały p rz es ła n e  d o  od ­

n o śn y ch  o rg an ó w  ad m in is tracy jn y ch  

celem  w y m ierze ia  k a r. (p)

p rzez  n as  k w estia  m iedoręczania w | n e k  p lu sz c z "  n r . 1 k a r ty  iy w n o śc io - 
czas n a k az ó w  o p ła ty  k-om om ego 
zn o w u  je s t  a k tu a ln a  w obec p re k lu -  
zy jn y ch  te rm in ó w  w p ła ty , u s ta lo ­
n y ch  p rzez  w ydział m ieszkan iow y .

w ej n a s tęp u jąc y c h  a rty k u łó w : o le ju  

po t40  g ram ów  n a  osobę o raz  n a  od 

c inek  „ tłu szcz" n r . 2 w ędzonych: ry -

Ja k  n as  o fic ja ln ie  in fo rm u ją , lo k a - ib e k . (p)

TEATRY FILMOWE ii
. c ą s ł » o

Phi

D idżio ji , 7  
(W ie l i * )

tn tnozyczny

B E L  A M 1
w-g M anpassatiie’a.

W  ro lach  g łów nych: O lga C zechow a i W illi F o rs t. 
N a d p r o g r a m !

N a g ś w i e ż s z e  a k t u a l n o ś c i  z  f r a i s t a .
Począttfk. Bcannów o  fo d s . 15, 17 * 1». fta »T  e «yrm e od  s?Ods. 14

L U D W I K  ® S V R £ Y  IC ©
©S«E*YT -  Z - Z M lM m  ■

O p a trzo n y  Św. Sakraafehtaińi zm arł dnia 3 i s to p ad a  1941 r. 
p rzeżyw szy  lat 80. E ksportam a zw łok do kościo ła  iw . Ducira na­
stąp; w środę  5 lis to p ad a  r. b. o  godz. 4 p. p. N abożeństw o  żałobne 
odbędzie  się w czw artek, dnia 6 lis to p ad a  o godz . 9.20 rano, 
po  czym  o d b ę lz t*  się  pogrzeb  na cm entarzu  p o -B eroardyńsk im .

O czym  zaw iadam ia p*zyjaciół i zn ajo m y ch  Z m arłego po zo . 
sta ła  w g łębok im  sm utku  S IO S T tłA .

N .a g e a ró m * .®  g
/  a  (Nowosęrózzka) °

„ S b c § © $ *  k e f f o  n a s u
Nad]program:

f e a Hj>św2eźs*e z  frontu.
Początek seans, o tę, 45,45, 17.80 1 18. t5. Hasc czynna c ii g .  15-ej

G eleżm kelio  * 4. 
(K o le jo w a )

„ n o w o c z c s n y  n @ a § f i s e # i M
N a d  p r o g r a m :

N ajnow sze ak-ualncScl ze S i ln ia  « frontu
Począ tek  seansów  o  godz. 15.30, 1 7 .3 0  i  19 30.

9 9 A 9 J S Z . U  A c c P y l  im  o 
(Z a w a ln a )

v n e
o d d z i a ł ó w  p o l i c j i  l i t e w s k i e j

Rrzepje-k-nay ff ii
9 9 g $ B  m z v * *

W  ro lach  gTBwnvch: Hans H oit i B iga  Brłnk, 
Nadprogram: N*lf»OWSZa efctlHftlta * «  *W l©fa |  frO IltU

Początek seansów  o godz. 14 45, i 19.00

, G m Ą ± Y M A “ - N o w o  Wilejka
W  d n iu  w czo ra jszy m  odbyło  się 

n a  P lacu  K a ted ra ln y m  u ro czy ste  po ­
żegnani© w y je żd ża jący ch  z  W iln a  
oddzia łów  poŁ cji litew sk ie j.

W y jeżd ża jące  o d d z ia ły  u staw iły  
się  n a  p lacu  k a te d ra ln y m  w śró d  licz­
n ie  zg ro m ad zo n e j publiczności, 
p rzed staw ic ie li w ładz sam o rząd o -

W iele  m ały ch  n a ro d ó w  u leg ło  m u, 
n iek tó re  np . p lu to k ra ty cz n a  A nglia 
n aw et go w sp ie ra ją . W ie lk i W ó d z  
W ielk ich  N iem iec, A dolf H itle r  p ow ­
s ta ł  i p rzy  p om ocy  n a jle p sze j i n a j ­
w a leczn ie jsze j a rm ii św ia ta  ro zp o ­
c zą ł g ig an tyczny  bó j, z ad a ją c  boisze 
w izm ow i w  p rzec iąg u  k ilk u  m tesięcy

. s e r c e  n o w o c z e ś n i e  u m e b l o w a n e "

99 A D R I Ą M k a w i a r n i a  I
w  G r o d n i e ,  P l a c  B a t o r e g o  2  ij
C O D Z I E N N I E  C O D Z l E N N I E |

& rM o  t s r t y  1 c ia s tk a  k o n c e r t y ?
w łasnego  w yrobu. ° d  godz. 15.30. jj

s c l i d n u ł N I E D R O G O

N A PR A W I KAŹOY ZEGAREK

M -* b ś s -x Mc 4»@ w s £ ć ś
Yyisuto fWTtbfdowal 70-a, Zwierzyniec,

źg, ynrM  fe to  gra fic zn y  na bK n y.
p a p i e r  fołotyTaf c «ny . h  lisze, 

b łony— kupię. t ł d i io a  (W ie lk a ) 
£ “ 5, A , Bołtanowius.

fa ir®  fokowo, 
ro w tr  damski, kożnjfii, je ­

sionka męska i m aterjał na buff- 
kę. AngTiq (W ęg lo w a ) 10— 10 .

214

E u tr®  fak  ow o  dam ski*, modnie 
■ o s z y le  sprzedam. O g lą d a ł 
gods, 8— 8 p . p „  D-onarskio 
n arsk iego ) 46—1. 2146

taśm ę do m aszyn y  de
pTscn?tó 18 m/as. Q & *ska «n £ « 

(O rzes zk ow e j) 3—2. 2188

npie xnaterjal na nbfaftia^ m f  
śkia, Gedłm ino (d . M ick iew i­

cza ) 6, S iem aszko, 2135

C*. O a gys , W ilno, Geditolno (d- 
M i cK ie w1 oz a) 6. Odilz-a?: D idżioji 
fW ie lsm ) TA . Kap? odbiorn ik i ra ­
d iow e, radiosp^Eęt, e lek tryczne 
(jrzy rząd y  pain )3*c*we ! mat^rja*^ 

ly  Łnstiiiaayind.

5?s« M « -S < ek tro n
N apraw a śpliditm odbiorników, 
w  W iln ie . P y lim o  (ZT*walna) 17. 
K a p ię  odb:p ra lk  ra d o w y , rad io  
sp fzę t, e lek tryczn e p rzyrządy  
•pom iarowe i fr fttW .a ly  in sta la ­

cy jne.

E U  ć *  i .

Kom edia.
W  re i. gl.t t y id e  Krah l, Gasci Hnber, O. Frflhliro i. Rt-i *V ‘ uc ivia#n, u u a y

Nadprogram : H < rn o w s 2ó  a k tu a ln o śc i
foczątetk seansów o  godz. 1

5hlieh i 
wiat*
».oa.

T «o  L ia r en 
I froiMw

w ych, u rzędów  o ra z  m łodzieży  szkol i w ielk ie i d e cy d u jące  k lęsk i. S iła
nej.

Do w y jeżd ża jący ch  oddziałów  
p rzem aw ia ł K om isa rz  O k ręg u  . W ilna, 
p , H ingst, o ra z  K ie ro w n ik  po lic ji 
n iem ieck ie j p. p u łk  o w n tk_p o r ucznik 
Krieg.

N iżej p o d a jem y  p rzem ó w ien ie  P a ­
n a  K om isarza  O k ręg u  H in g st‘a:

C złonkow ie litew sk ie j Służby Bez­
p ieczeństw a!

P o d  k iero w n ic tw em  n iem ieck ich  
o fice ró w  po lic ji o trzy m aliśc ie  n a leż­
n e  w yszko len ie  i m acie  ob ecn ie  o k a ­
z ję  p o k a za ć  w czasie  n a jb liższy m  
co w w as tkw i.

R zesza W ie lk ich  N iem iec i w szy­
s tk ie  w aleczne n a to d y  E u ro p y  z n a j­
d u ją  się  w n a jb a rd z ie j g w ałto w n ej 
w alco  d e cy d u jąc e j o p rzyszłość.

B olszew izm  —  zara za  św ia ta , po­
staw ił sob ie  za  ce l n ap aść  w szysiłóe 
n a ro d y  i n a rzu c ić  im  d jab e lsk ie  ja ­
rzm o  bolszew izm u.

derzenio.w a bo lszew izm u z o s ta ła  z ła ­
m ana. Z n a jd u je  s ię  o n a  w  obliczu o- 
sta teczn eg o  zniszczenia.

M acie w ięc te raz  w ielk i zaszczyt 
n a  ro z leg łych  o b sz a ra c h  W sch o d u , 
k tó re  zd o b y ły  w o jsk a  n iem ieck ie , ście zfren ta , u 
n ieść  służbę  ja k o  o d d z ia ły  p o licy jn e.

O każcie s ię  w ięc g odnym i 
w ielk iego  zaszczytu!

tego

B ądźcie  w  w asze j p o sta w ie  żoł­
n ierscy , b ąd źc ie  w ie rn i w aszym  ofi­
cerom , bądźcie  w aleczn i! W  te n  sp o ­
sób  po m o żecie  n 0j le p ie j w yw alczyć  
p o k ó j n a ro d o m  E u ro p y .

U ro czy sto ść  p o ż eg n a ln a  zo sta ła  
zak o ń czo n a  w ręczen iem  p rzez  m ło ­
d z ież  g im n a z ja ln ą  k w ia tó w  w y jeż ­
d ż a jąc y m  oddzia łom , k tó re  następnie* 
w sz y k u  b o jo w y m  p rzem asze ro w a- 
y  u licam i m iasta , (to)

— Swłęctany

P r o g r a m  s i l l a d a n y
%  a k t u a l n o ś c i

Pogsgtok  ggapgóyy «  gofla. _________

_ _ __ _„ „ masyw a o
epKŁedzjn, Konarski® (K ort*r-

46—1* 2 m

€ R  #  f i  13 *

A A \  p o d a n ia  I ttom caenU
i iftewahUc

Y iln ia ę *  (W ilefififca ) (w e i-
n f* ,  n tb lo g fś # ^ .

f i \  »od»A <1® ssij Aa nie-
* /  soletsklch Steph^-oa^Ar** 
tbura Mcmera. Jurgi® (ŚwŁefo- 
je r^ a )  4—4 Tl 07

ftPodanie i tram aes«n la  do włada 
w  j®«. n iem ieckim  i lttew - 

sjklm, O dm lnM  id . G arbarska) 
i — 26, r ó g  4. MicJłlewioaa. 6G7

p r * ^ b l ą t a t  *1ę te rr ie r  rsarstko- 
włoey. Fe fr^Pch dtiUnb u- 

waźam  aa wfaBuoś^. Pukaą (5>o* 
• aowe) t l .  215S

y^ruhlowo ręe»ny, «?oły e®^^rek 
damaki te  złota bra^aolptl ą 

Ce»tta panrfnFka rodsinara. U«c- 
ciif-2̂ ® znalazcę nprnsza a ię o
zwt-et za  wygeTjjm w yn agrod ze­
niem . Dauk£z®g (d . Płwiwt) 8— 4 
____________  “ *S

jk « r t » o fc « r  U B terrM it Q M nct- 
H tobal?)- Kudły Bicnvta&ł»-
im nrzętotsz* I osł<i(Izi«S»w».
tb r s b i i  'M esięąka le . Gedim ino 
(d. MicMęwlezłJ <-*12.

6SBMA»tSUK-fKSrlTUT:

ItidiiMl ( Wielka) 2—1.
Koncełjonowano kmay nlfimieo- 
kk«o fila dorr*tj>.;b, ołotno 
młodzieżą.© — łaCliawp. azyb- 

ico, grusłfcow&t., iKÓt inlcJ.

Z,UV)iony dn. 30.X-U r. pasz­
port siwiecki Nr (SOS-43! na 

nazw iśbe B e tasen asa  Bolesław a 
unieważn ia s i , .  2110

U fia o ła w a  C n o iftSakow iozow a  
(dyp lom  Kontwrw . W arS z .y  

n dzieła  lekc ji g r y  fo rtep ian ow ej 
V a la t)*ż ia o » (d .  P ia sk ow a ) 1— 1. 
od  godz- 14.— l ł .  814,

m c w S M m ś *

ą T op ly  Łełca, .K odak  Retinę* 
* *  Ink Fed o ra * aparat d ,  po- 
w fęk łze fi. Ż*ftosz.nta: Gedim ino 
(d . M ick iew icza ) 2 »-a~49 . 2E0

K upię pap ier fo tog ra fic zn y , ehs- 
m tkaija  Gedim ino f .  (d . M l- 

a k ie w lo u ) t , S iem aszko.

J , « ż M z k »  dzieocn*
w* Łnnzed;

M a a z y a ,  .W n gM * noZaą łprjso 
* *^dnni. Teatro (Teatra lna ) i- i ,

8152

C p tze f ia m  *araa «W t  dębowy 
"  H łM a w a n j. P c łrod n tey  w , - 
khaemsiL P n ezą  {d. Soaacur^i 
3/t— i ,  *Pd2. M — »..—— ro w *r (batan). fcneb 

id c n r n .  laktwrkl i r  SS—4D 
i  sk ran i. męski.. L»Wt»ną ak'Z. 
i f i .  s. O ob ro ez jn n y ) 8 - * - » - « .  od 
gOÓU. l ł - t ? .  9US

» p r x e d ą i ,  p ra w i, n ow * 1*k 1«w- 
- *  kl d am sk i. H r » .  D ow 1̂  
dzieli ( i ,  w  re ffa k łji .G o ic a '.

Ą  nrjitóara. o tom an y  I C r i k o  polo- 
• “ r t ,  żyran do l i naezyw a. 6 .  
dimino (U. Mlekiewicsa) 4S m 1, 
od  g. 11— U - 21»0

M u rta  I d k i t e r e w s
przytmnio od 9 r."ne dn 7 w. 
J. Jesinsltio (Jaslóskiesro)!’—5

W. ŚmMowsfea
P ilie s  g .  (Z am kow a ) 2d—*

C p r z .d a ję  nożną m a s * y . «  .81*- 
gar . p łaszcz dsunskl, ż e la z ­

ko e to c trrcaoe , i kołdrę. T ilto  ir.
(Moliosa) 21- 1. *tse

L  E  K  A , ł *  » ■ !

Dr. ?wgmunt KMrfrewSe*
Choroby wen^ry®*11* . ' a^<5rn

Pr5!VirDU)9 *—W 1 rn
■wWriti?®, p ilie s  (Zaw feow «) I d—S

2 poM»i® n l e l s w a h f e  *  
walnońoiną kochał'.t Yry^joda- 

*ń . vr ŚJórłmipficia do WYh^lę* 
o j a. O ferty  do admin. „G ońca " 
pod ,S ó lid a y * . 2242

O o s zu k iijg  pohBjn «at®>loyra- 
a®iB;6 jp rty  fo  dziw i* w  eont- 

rąm mipśrs. ,M5eldiswlę*lś»3 (d. 
Tom asza Zana ) 15-4— 2. 2135

2 piokol® mHlejaze 
™  T>rzv rodzin ie, bez m ebli, w  
re jon ie  Plfirojwontu. O fe r ty  do 
ttdaa. „GÓjfica"* pod ,H . B.“  212

«> at a  e  a 3
O ia ł» rn *k o - r .s y ; »k la  ginasjum 

w  W iln !*  peM Kiltuj» *» lrret.i- 
« a .  m f i t n t s  język i: litew sk i, 
M M o ru w ą  ro a y ls - l, o r n  .a k o l­
itą ban hrlte rię . D ytekcja .

EJotrrebns jtn tą oa  d .  go jpn - 
dom ow ego w  nmjąt-

*p. 2trlovsenia: tąuńinosląja (,d.
F iasko od godł.■SfifŁ-i.

2!06

J^otiash n e pnoba do 31/, letn i e- 
* A* dzteaicaJ prowadi^fńia ^o 
*Ppdanrtw iL Z g t r a t sa€ się: V ivu l-  
»kf« W f *' "(Wr^ulp-kie jrt>) 1,

4—l2»
- l i , 2140

Potrzebno pcmocnios domowa 
do m ał.i rodziny na stale

lub p r zy c h o d z ą .*  G«dimino (d. 
M ic k i.w i.zn ) t —W- 2143

n o t w h R *  sekretarka znająca
*  je żyk i n iem iecki i litewsKi 
o r » *  boebnlterig. Didżioji (Włcl- 
k ) fi m. l-ą, pd c. 10—a , 4(87

U  czert, k tó ry  .k oń czyt *  kl.
troszukuje p racy  ne 

w si w cTicrakterze korepetytora , 
ew en tu a ln i, p rzy jm ie  każda 
pracę. O fe r ty  do adm. „Goftca* 
pod „Ucsort*. 8141

N ^ razie  m leko  je s t  w ydaw ane p o ^  

d łu g  do-tychcM sow ych norm , do  czM 
su  p rzep ro w ad zen ia  pow szech n e j ra*  

jes t rac ji dzieci, (p)

>— PRZEKAZANIE JADŁODAJU
NI O PIEC E  SPO ŁEC ŻN EJ. Obok. in ­
n ych  in s ty tu cy j ‘op iekuńczych , jaM 
szp ita le  i  lecznice, z a rz ą d  m . W iln *  
p rzek aza ł ró w n ież  k ierow nic tw u  o- 
p iek i sp o łecenej w  K ow nie p ro w a­
dzone p rzez  o d n o śn y  w ydział ta n ’*  
ja d ło d a jn ie  d la  n iezam ożnej ludno*  
ści W ilna , (t)

—  W  SPR A W IE LISTÓ W  D O  

K RA JÓ W  ZACHODNICH. J a k  n a m  

K om unikują , l is ty  w y sy łan e  do  R z e . 

szjr, P ro te k to ra tu  Czech i M oraw , 

G enera lnej G ubern i;, A lzacji i L o ta­

ryngii o raz  L u k sem b u rg u  m ogą wa­

żyć n a jw y że j 250 grm . Ptoza tym  wj> 

sy ła jący  w in ien  zazn aczy ć  na  od­

w rocie  k o p e rty  sw e  n azw isko  4 

a d res . L is ty  afte o d p o w iad a jące  ty ra  

w a ru n k o m  n ie  b ę d ą  p rzy jm o w an e  i  

p rzesy łan e , (p)

—  R O ZSZER ZEN IE W Y T W Ó R N I 

M EBLI, N a jw ięk sza  w W iln ‘* 

w y tw ó rn ia  n iebli u r . 1 zosta­

ła  o s ta tn io ' zn aczn ie  rozsze rzo n a  

przez p rzy łączen ie  do n ie j w y tw ó r­

n i m ebli w yście łanych  przy ul. Did­

żio ji (W ielkiej) n r . 25, b ęd ące j do ­

tychczas sam o d zie ln ą  jed n o s tk ą . i,t)

—  OD NOW IONA SALA KINO­
TEATRU. N a jb ard z ie j zan ied b an y m  
k in o te a tre m  w W iln ie  by ło  k in *  
„A u szra"  przy ul. P y lim o  (Z aw al- 
nc-i). Z w łaszcza n iep orządn ie  w yglą 
d a ła  sa la  d la  w iórów . O becnie k n *  
zo sta ło  g ru n to w n ie  . ;p . rz ąck o w an *  
i odnow ione , (p)

—  SPRAW A O KRADZ1EZ PRĄ­
DU. K o n tro lerzy  e lek tro w n i n io j -  
sk ię j e sta lili , że A lfons S tankiew icz 
k o rzy sta ł z  p rą d u  e lek tro w n i m ie j­
sk ie j p o  za  liczn ik iem , n a ra ż a ją c  w 
łe a  sp o só b  e lek tro w n ię  n a  s tra ty , 
S p raw a  z o s ta ła -s k ie ro w a n a  do  sąd u  
g rodzk iego , k tó ry  u zn a ł k rad z ież  
p rą d u  za u d o w o d n io n ą  i sk aza ł S lan 
k iew icza  n a  3 m iesiące  w ęzienia o -  
r a i  n a  g rzyw nę p ien iężną, (t)

—  M ONTERZY E LE K T R O W N I 
MUSZĄ M IEĆ LEGITYM ACJE. Do­
szło d o  w iadom ości e le k tro w n i, że 
d p  w ie lu  abonentów ', zw łaszcza do 
z a jm u ją cy c h  m ie sz k an ia  n a  p rzed - 
mieśdłrfch zg ła sza ją  się  jacy ś osob­
n icy  i  p o d a ją c  s ię  za  m o n te ró w  elek 
tro w n i m ie jsk ie j sp ra w d z a ją  licznik i 
ora* ogólny  s tan  in s ta la c ji. Po  
sprawćteenjiu zaw sze s tw ie rd za ją , że 
sTan iiostslacji j e s t  zly i o rzek a ją  
ko n ieczn o ść  w yłączen ia  p rąd u . Po 
d łu g ich  p ro śb a ch  a b o n en ta  a n u lu ją  
'sw e o rzeczen ie  i za  odp o w ied n ią  o - 
p ła tą  rJe  w y łącza ją  p rąd u .

E le k tro w n ia  stw ierdza , że osobni­
cy, g ra su jąc y  p o  m ieszk an iach  i  
w y łu d zający  łapów k" n ie  są  p racow  
nitkam i elektTOwai, gdyż d o ty chczas 
e le k tro w n ia  ™ e w y sy ła ła  takto-i 
k o n tro le ró w . Celem  u n ik n ięc ia  wszo! 
k ich  n iep o ro zu m ień  elek! rew  n a  
;pyo«i •  leg itym ow an ie  zg łasza ją ­
cy ch  się  k o n tro le ró w . W  w y p ad k ach  
gdy m o n te rzy  n ie  m o g ą  w ykazać się
o d p o w ied n ią  leg ity m acją , e le k tro w ­
ni*  p ro si o p o w iad o m ien ie  n a jb liż ­
szego p o s te ru n k u  po lic ji, (t)

—  BIAŁORUSKO - ROSYJSKIE 
GIMNAZJUM w W iln ie  p o d a je  do 
w iad om ości, że za jęc ia  w k lasach  
ro sy jsk ic h  I VII k l. b ia ło ru sk ie j  ju ż  
s ię  rozpoczęły . W szyscy  zap isan i 
p o w in n i n iezw łoczn ie  się s ta w ’ć

, DYREKCJA.

HaBJSgl *  I T l  I I111 auu-uuL-ibULiuuaKrssaR: l4J4.4t*tJB3aBn>ro3ES3aaigBa81WRBaE^W«B5SaW83rt81BgBaaB«5iBW I
ra c ji:  p i .  C e cy n u n a  ) l - a  1 p ię tro ). G odziny  p rzy jęć  w sp raw ach  redakcy jnych  od 10— 15. R edaktor p rzy jm uje  od l i  — !4,

BBMBKasaaBaBgaBBBsr a — w i a E i 8a— — a tte ń ż g — —

A dm inistrac ja  czynna  od 9 — ) '  (oprócz ntelzicl p św ą


